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C ZĘŚ Ć U R Z Ę D O W A
22 .

PRZEM ÓW IENIE 
P. MINISTRA WYZNAŃ RELIGIJNYCH 

I OŚW IECENIA PUBLICZNEGO 
PROF. W. ŚW IĘTOSŁAW SKIEGO

n a  72  p o s i e d z e n i u  S e j m u  d n i a  18 l u t e g o  1938  r.

o podstaw ach  w ych ow aw czych  pracy szkolnej.

W y s o k i  S e j m i e !

P o n i e w a ż  t r e ś ć  m e g o  p r z e m ó w i e n i a  w Ko­
mis j i  B u d ż e t o w e j  z o s ta ł a  r o z e s ł a n a  w s z y s t k i m  
c z ł o n k o m  Izb U s t a w o d a w c z y c h ,  u w a ż a m  za 
z b y t e c z n e  d a w a ć  s p r a w o z d a n i e  o g ó l n e  z p r a c  
r e s o r t u  o ś w i a t y ,  t y m  b a r d z ie j ,  że  na  Komisj i  
p o r u s z y ł e m  w i e l e  s p r a w  d o ś ć  s z c z e g ó ł o w o ,  
a p o d  w z g l ą d e m  l i c z b o w y m  w y c z e r p u j ą c o .

W  d z i s i e j s z y m  p r z e m ó w i e n i u  c h c i a ł b y m  
r ac ze j  o m ó w i ć  k i lka  s p r a w  o g ó l n y c h ,  z w ła sz cz a  
z a ś  c h o d z i  mi  o p r z e d s t a w i e n i e  ty c h  z a g a d n i e ń ,  
k t ó r e  p o r u s z o n e  by ły  n a  Ko mi s j i  p r z e z  p a n ó w  
p o s ł ó w .

P o d c z a s  d y s k u s j i  zw r ó c i ł  s ię  p. p o s e ł  
H o f f m a n ,  a b y m  n a  p l e n u m  p r z e d s t a w i ł  p o d ­
s t a w y  w y c h o w a w c z e ,  n a  k t ó r y c h  M i n i s t e r s t w o  
O ś w i a t y  o p i e r a  p r a c ę  w y c h o w a w c z ą  w sz ko le .  
A p e l  t e n  p r z y j m u j ę  t y m  c h ę t n i e j ,  że  u w a ż a m  
za  w s k a z a n e  w chwi l i  o b e c n e j  w y r a ź n i e  s ię  
w y p o w i e d z i e ć  w t e j  t a k  w a ż n e j  s p r a w i e .

I s to tn ie  z a g a d n i e n i e  to  n a b r a ł o  u n a s  
s z c z e g ó l n e g o  z n a c z e n i a ,  z w ła sz cz a ,  g d y  w id z i m y ,  
że  w i n n y c h  k r a j a c h  p o c z y n i o n o  p r ó b y  o p a r c i a  
p o d s t a w  w y c h o w a w c z y c h  n a  z a s a d a c h  o d m i e n ­
n y c h ,  niż te ,  k t ó r e  o d  d a w n a  p r z y ś w i e c a ł y  
E u r o p i e .

Z a c z n ę  o d  u w a g i  n a t u r y  o g ó l n e j .  S t o j ę  
n a  s t a n o w i s k u ,  że  z a s a d y  i i d e a ły  w y c h o w a w ­
c z e  n ie  p o w i n n y  z a l e ż e ć  o d  k i e r u n k u  p o l i t y c z ­
n e g o  R z ą d u ,  an i  o d  p r z e ż y w a n y c h  n a s t r o j ó w  
p o l i t y c z n y c h .  Z a s a d y  n a j b a r d z i e j  o g ó l n e  i p o d ­
s t a w o w e  p o w i n n y  b y ć  s i l n i e j sz e  i t r w a l s z e ,  
an i że l i  h a s ła  d n i a  p o l i t y c z n e g o ,  t r w a l s z e  od  
s y s t e m ó w  p o l i t y c z n y c h  p o s z c z e g ó l n y c h  k r a j ó w .  
G d y  w i ę c  p o d  w p ł y w e m  p e w n y c h  k o n c e p c y j  
i d e o l o g i c z n y c h  d o k o n y w a n e  s ą  w in n y c h  k r a ­
j a c h  p r ó b y  w p r o w a d z e n i a  z m i a n  w t y m ,  co

s t a n o w i ł o  z a s a d n i c z ą  p o d s t a w ę  w y c h o w a w c z ą ,  
s a m o  ż y c i e  p o w i n n o  p o  u p ł y w i e  t e g o  lub  
i n n e g o  o k r e s u  c z a s u  p r z e j ś ć  d o  p o r z ą d k u  
d z i e n n e g o  n a d  t y m i  p r ó b a m i .

J e d n a k ż e  j e s t e ś m y  c z ę s t o  n i e c i e r p l i w i : 
w y d a j e  s i ę  n a m ,  że  w y r ó w n y w a n i e  p o j a w i a ­
j ą c y c h  s i ę  o d c h y l e ń  o d  r ó w n o w a g i ,  u t r w a l o n e j  
d z i a ł a n i e m  w i e k o w y c h  t r a d y c y j  i z d o b y t e g o  
d o ś w i a d c z e n i a ,  t r w a  za  d ł u g o  i d l a t e g o  n ie  
z a w s z e  j e s t e ś m y  zd o l n i  s p o s t r z e c ,  że  i w tej  
d z i e d z i n i e  d z i a ł a j ą  c z y n n ik i  a u t o m a t y c z n i e  
r e g u l u j ą c e  i u s u w a j ą c e  w s z e lk ie  p r z e r o s t y ,  
k t ó r y c h  d z i a ł a n i e  w y d a j e  s ię  n a m  n i e z n o ś n e  
i z a g r a ż a j ą c e  n o r m a l n e m u  r o z w o jo w i  l u dz k o śc i .  
N a l e ż y  j e d n a k  o c e n i a ć  s y t u a c j ę  s p o k o j n i e .  P o d ­
s t a w y  życ ia  z b i o r o w e g o  o p a r t e  na  t r w a ł y c h  
i m o c n y c h  t r a d y c j a c h  s ą  d o ś ć  s i lne ,  a b y  p o  
p e w n y m  c z a s i e  o p a n o w a ć  i p r z y t ł u m i ć  w s z e l ­
k ie  w y b u j a ł o ś c i .

S t w i e r d z a m ,  że  an i  w o l b r z y m i e j  w i ę k ­
sz ośc i  n a r o d u  p o l s k i e g o ,  an i  u ty c h ,  k tó r zy  
s p r a w u j ą  r z ą d y ,  n i e  m a  n a j m n i e j s z e j  t e n d e n c j i  
d o  z a c h w i a n i a  p o d s t a w  w y c h o w a w c z y c h ,  o p a r ­
t y c h  n a  k u l t u r z e  w ł a s n e j ,  w y r a s t a j ą c e j  n a  
p o d ł o ż u  cywi l izacj i  z a c h o d n i e j ,  a z a w a r t y c h  
w z a ł o ż e n i a c h  K o n s t y t u c j i  i w u s t a w a c h ,  u s t a ­
l a j ą c y c h  z a s a d y  w y c h o w a n i a  m ł o d z i e ż y  po l sk ie j .

Z d a j ę  s o b i e  s p r a w ę ,  że  u j ę c i e  p o d s t a w  
w y c h o w a w c z y c h  j e s t  r z e c z ą  b a r d z o  t r u d n ą ,  że 
s z k o ł a  j e s t  w p r a w d z i e  b a r d z o  d o n i o s ł y m ,  a l e  
ty lk o  j e d n y m  z c z y n n i k ó w ,  w y c h o w u j ą c y c h  
m ł o d z i e ż ,  s p r ó b u j ę  j e d n a k  p r z e d s t a w i ć ,  j a k i m i  
z a s a d a m i  k i e r u j e m y  s i ę  w p r a c y  n a d  o s i ą g n i ę ­
c i e m  n a s z e g o  c e lu  p o d s t a w o w e g o  —  p r z y g o t o ­
w a n i a  m ł o d z i e ż y  d o  n a l e ż y t e g o  s p e ł n i a n i a  
o b o w i ą z k ó w  p r a w y c h  i ś w i a d o m y c h  s w y c h  
z a d a ń  o b y w a t e l i  R z e c z y p o s p o l i t e j .

R o z u m i e m y  w s z y s c y ,  że  w y c h o w a n i e  ł ą czy  
s ię  śc i ś le ,  j eże l i  c h o d z i  o p r a c ę  na u c z y c ie l i  
w s z k o l e ,  z n a u c z a n i e m .  D o p i e r o  b o w i e m  ta k  
p o j ę t a  c a ł o ś ć  s k ł a d a  s ię  na  r o z w ó j  c z ło w ie k a .  
Ze  w z g l ę d u  n a  r o z le g ło ś ć  t e g o  z a g a d n i e n i a  
m u s z ę  j e  z w ę z i ć  d o  z a g a d n i e ń  n i e m a l  w y ł ą c z ­
n ie  w y c h o w a w c z y c h ,  p o m i j a j ą c  n ie  ty lk o  s p r a w ę  
k s z t a ł c e n i a  u m y s ł u ,  a l e  t a k ż e  r o z w o j u  e s t e ­
t y c z n e g o  m ł o d z i e ż y .
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1. W ie k i  rozw o ju  ludzkośc i w ykaza ły ,  że 
w szczep ien ie  zasad g łębok ie j  e tyk i  i m ora lnośc i 
jest do os iągn ięc ia  je d y n ie  przez re l ig i jne  
w ychow an ie  m ło d ych  poko leń . R ozw ijam y  w ięc 
w m łodz ieży  g łębok ie  uczucia re l ig i jne , oparte
0 zasady w ia ry  i e tyk i  ch rześc ijańsk ie j,  w d ra ­
żam y m łodz ież do s tosowania  tych  zasad 
w życiu  codz iennym .

2. M łodz ież pow inna  w yrastać w czci
1 poszanow an iu  dla swych rodz iców , pow inna  
rozum ieć  rolę rodz iny  w życiu w łasnym  i życiu 
zb io ro w ym . N auczyc ie l  pow in ien  uczyn ić  w szy­
stko, co od n iego  zależy, aby w yksz ta łc ić  
poszanowan ie  i z rozum ien ie  ro li  rodz iny  u dzieci, 
k tó re  dla tych  lub innych  p ow odów  pozba­
w ione  są częściowo lub  ca łkow ic ie  p rzyw i le ju  
ko rzys tan ia  z ciep ła rodz innego  ogn iska, gdyż 
i one przecież będą zakładać, gdy  dorosną, 
w łasne rodz iny .

3. P o w in n iś m y  rozw inąć  w m łodz ieży  
m iłość  b liźn iego . Uczucie to  je d n a k  nie może 
pozostawać czczym i p us tym  frazesem, m ło ­
dzież pow inna  rozum ieć , że m iłość  dla cz ło ­
w ieka, wspó łczuc ie  dla jego n iedo l i ,  chęć jej 
u lżen ia  należy do najszczytn ie jszych  i n a jw z n io ­
ślejszych uczuć, k tó re  ludzkość zawdzięcza 
idei chrześc ijaństwa. Realizacja te j idei w ym aga  
od jednos tk i  społecznego czynu, a n ie zdaw ­
kow e j f i la n t ro p i i ,  wk łada na nią obow iązek  
n ieus tanne j w a lk i  o dobro  w szystk ich  ludzi, 
zwłaszcza zaś tych, z k tó ry m i  jednos tka  n ie ­
ustann ie  się styka. Pobudzać pow inn a  do 
sys tem atyczne j pracy, zm ie rza jące j do p o d n ie ­
s ien ia  znaczenia cz łow ieka  i rea lizac j i  idei 
sp raw ied l iw ośc i społecznej.

4. M łodz ież  pow inna  w yn ieść  ze szko ły  
p raw dz iw e  p rzyw iąza n ie  do swego narodu 
i Rzeczypospolite j i rozum ieć  jasno, że do 
dalszego rozkw itu  Państwa może i pow inna  
przyczyn ić  się swą pracą każda jednos tka . 
W  pracy te j p rzyśw iecać muszą zasady, u ję te 
w deka logu  Kons ty tuc j i ,  a zwłaszcza nasza 
stara zasada „Sa lus  R e ipub iicae  suprem a le x ” . 
M łodz ież  w inn a  stale pam ię tać , że n ie po d le g ły  
by t Polski w n ienarusza lnych  je j g ranicach 
jes t na jw iększym  dob rem , jak ie  pos iadam y, 
i że żadnego w ys i łk u  zan iechać n ie  m ożem y, 
aby ten  by t n ie po d le g ły  ja k  na jbardz ie j u m o c ­
n ić i u trw a lić .  Z naszego po łożen ia  g e o p o l i ­
tycznego  w yn ika  dla nas wszystk ich  kon iecz ­
ność stałej czu jności i go towośc i.  W y p ły w a  
stąd o bo w ią zek  w yrab ian ia  w m ło d y m  p o k o ­
len iu  czynne j pos taw y duchow e j w obec zadań 
zw iązanych z ob roną  i w y trw a łą  w a lką  o n ie ­
narusza lność gran ic , o m oc  i potęgę Rzeczy­
pospo l i te j .  M łodz ież  w inna  w yrastać w p rze ­
św iadczen iu  i jasnym  rozu m ie n iu ,  że gdyby  
n iep rzy jac ie l  odw aży ł się godz ić  w naszą n ie ­
zależność lub  w całość naszych gran ic , m ło ­
dzież na rów n i z ca łym  spo łeczeństwem  stanąć

musi do czynne j i bezwzględnej w a lk i ,  p rze­
ja w ić  całą siłę i wo lę  bezwzględnego z w y c ię ­
stwa nad każdym , k toby  na wolność naszą 
i całość Rzeczypospolite j nastawał.

5. S tosunek m łodz ieży  po lsk ie j do n ie ­
polsk ie j i odw ro tn ie ,  opa rty  za równo na uczuc iu  
ja k  też na p ie rw ias tku  ro zu m o w ym , w y n ik a ć  
pow in ien  ze z rozum ien ia  osob liw ośc i s t ruk tu ry  
e tnogra f iczne j Polski, ze zna jom ośc i tradycy j  
h is to rycznych  oraz z dążeń po lsk i współczesnej 
do w v tyczen ia  d rogi, p rowadzące j do tego, 
aby polska racja stanu rozum iana  by ła  przez 
wszystk ich  o byw a te l i  Rzeczypospolite j n ie ­
za leżnie od tego, ja k im  m ów ią  jęz y k ie m .

R ozu m ie m y  dobrze, ja k  w ie lk ą  ponos im y 
odpow iedz ia lność  na tym  w łaśn ie  o dc inku . 
M łodz ież zam ieszka ła  na te ren ie  e tnogra f iczn ie  
m ieszanym  wyrasta, kształc i się i w ycho w u je  
w czasie, gdy  m nie jszośc i na rodow e  same 
zna jdu ją  się w trakc ie  o dn a jdyw a n ia  w łaśc iwej 
l in i i  ideo log iczne j,  u trw a la jące j ich ponow nie  
naw iązany po u p ływ ie  przeszło w ieku  stosunek 
do państwa i społeczeństwa po lsk iego. Jest 
to  fa k t  ważny, często jed na k  zapoznawany.

Już  jed na k  dziś chcem y, aby w y c h o w u ­
jąca się m łodz ież n iepo lska  m ia ła  św iadom ość 
tego, że ma obow iązek  poznania  k u l tu ry  p o l ­
sk ie j i w y ro b ie n ia  sobie dla n ie j szacunku, że 
p rzyg o to w u je  się do rzete lnego spe łn ian ia  
przysz łych  o bo w ią zków  o byw a te lsk ich , a w razie 
po trzeby do złożenia o f ia ry  k rw i  i m ien ia . 
C hcem y też, aby cała w ychow u jąca  się m ło ­
dzież rozum ia ła , że Polska w żadne zdobycze 
k u l tu ry  innego  narodu n ie  godzi, że dąży 
i dążyć będzie zawsze do zabezpieczenia sw o ­
bodnego  rozw oju  ty m  w szys tk im , k tó rzy  chcą 
rozw ijać  bogactw o  swej k u l tu ry  na rodow e j 
w ram ach  n iepod leg łe j  Polski w n iena rusza l­
nych je j g ranicach.

Za lo ja lnych  o byw a te l i  Rzeczypospolite j 
u w ażam y je d n a k  ty lk o  tych , k tó rzy  są zupe ł­
n ie  un ieza leżn ien i od ja k ic h k o lw ie k  rozkazów  
z zewnątrz lub w ew nątrz , m ogących  godzić 
w całość i ustró j Rzeczypospolite j,  lub  p od w a ­
żać w św iadom ośc i obyw a te l i  pods taw y, na 
k tó rych  się op iera  polska racja stanu.

Z da jem y  sobie wszyscy sprawę, ile napo ­
ty k a m y  trudnośc i w te j części naszej p racy  
w ychow aw cze j.  Pracy te j nie zaprzestania n ik t ,  
ko m u  dobro  Rzeczypospolite j leży na sercu.

Jeżeli chodzi o ksz ta łtow an ie  jednos tk i ,  
d ążym y do u rab ian ia  s i lnych  i p rawych  cha ­
rak te rów , do w y ro b ie n ia  d yscyp l iny  w pracy 
in d y w id u a ln e j  i zb io row e j, a jednocześn ie  
śm ia łe j in ic ja ty w y  w pracy sam odz ie lne j.  J e d ­
nostka p o w inn a  zrozum ieć, że życie  w ym aga  
ty leż  sam odzie lnośc i m yś li  i pracy, gdy  chodzi 
o pchn ięc ie  naprzód rozw oju  i k u l tu ry  d u c h o ­
wej i m a te r ia lne j narodu, ile podpo rządkow a-
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nia się, gdy chodzi o harm onijną współpracę 
z innym i, gdy potrzebny jest zbiorowy wysiłek, 
gdy dla celów wyższych, ogólnych jednostka 
ma obowiązek ulegania dyscyplin ie zbiorowej.

Jasne rozgraniczenie tego, co musi być 
czynem indyw idua lnym  człowieka, od tego, co 
pow inno być aktem woli zbiorowej i zbioro­
wego czynu, odróżnienie, co jest wynik iem 
śmiałej postawy jednostki, a co zaprzeczeniem 
wymagań życia zorganizowanego, społecznego, 
nie przestaje być jednym  z naczelnych zagad­
nień wychowawczych w Polsce. W ybuja ły  
indyw idua lizm  lub może niechęć do wspó ł­
pracy z innym i u trudnia n ie jednokrotn ie  regu­
lowanie życia zbiorowego. Będziemy musieli 
zawsze walczyć o to, aby zachowywana była 
równowaga pomiędzy śm ia łym  przejawem woli 
jednostki a rac jonalnym podporządkowaniem 
się jej tam, gdzie tego wymaga dobro pu ­
bliczne.

Troska o zdrowie dzieci i młodzieży, 
wzmacnianie fizycznej odporności jednostki, 
systematyczne i trwałe urabianie organizmu 
poprzez ćwiczenia cielesne, przygotowywanie 
w ten sposób obywatela zdrowego, zaprawio­
nego do znoszenia trudów i n iewygód i wszel­
kich przeciwności życiowych stanowi jedną 
z podstawowych zasad pracy wychowawczej. 
Jest to zarazem jeden z nieodzownych w arun­
ków przygotowania młodzieży do obrony 
Rzeczypospolitej.

Do osiągnięcia tych celów używamy 
całego szeregu dróg i środków, które same 
przez się rozwijają bogactwo duchowe umysłu 
ludzkiego i składają się na całość postawy 
duchowej jednostki.

A więc przede wszystkim młodzież musi 
poznać Polskę i jak najlepie j orientować się 
w roli, jaką odgrywają poszczególne ziemie 
w rozwoju Rzeczypospolitej jako całości, musi 
poznać grun town ie  i ukochać mowę polską, 
ten cudowny środek wytwarzania istotnej g łę­
bokiej łączności jednostek tworzących naród, 
poznać i pokochać dzieje Polski, tworzące 
więź, łączącą obecne pokolenie z przeszłości.

W wychowaniu i wykształceniu młodzieży, 
zwłaszcza średnim i wyższym, poważną rolę 
odgrywa budzenie w poszczególnych jednost­
kach możliw ie różnorodnych zainteresowań, 
stosownie do zdolności jednostek. Tą bowiem 
drogą Polska zasilana będzie w sposób na j­
lepszy dobrze przygotowanym i i zam iłowa­
nym i w swym fachu specjalistami, zdolnym i 
nie ty lko  do pełnienia swych obowiązków, ale 
także do wys iłków  twórczych, zmierzających 
do doskonalenia form życia państwowego, 
kultura lnego, technicznego i gospodarczego.

Poza tym  młodzież powinna sobie zda­
wać dokładnie sprawę, że naród polski musi 
m ieć zapewnioną pełnię rozwoju na wszystkich

odcinkach swego życia. Stąd wypływa szcze­
gólna konieczność stałego dopływu młodych 
sił do wszystkich zawodów. Błędów przeszłości 
nie wolno nam obecnie powtarzać. Na m ło ­
dym pokolen iu  leży przede wszystkim obow ią­
zek wyrównania braków, które nam w spu- 
ściźnie zostawiła historia z okresów przed­
rozbiorowych i późniejszych zwłaszcza w roz­
kładzie sił zatrudnionych w najróżnorodn ie j­
szych zawodach, przede wszystkim zaś w za­
kresie handlu.

Usiłowałem w tym  kró tk im  zarysie sfor­
mułować dla po in fo rm owan ia  Panów posłów, 
jak ie są podstawy i idee przewodnie, k tó rym i 
k ie ru jem y się w pracy wychowawczej, aczkol­
w iek zdaję sobie sprawę, że jestem daleki od 
wyczerpującego ujęcia tego tak trudnego i roz­
ległego zagadnienia.
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U S T A W A
z dnia 29 marca 1938 r.

o przejęciu przez Skarb Państwa wypłaty  
dodatku na mieszkanie dla nauczycieli publicz­

nych szkół powszechnych.
(P rz e d ru k  z D z . U . R. P . N r. 21, poz. 172).

A rt. 1. (1) Skarb Państwa przejmuje w y ­
płatę dodatku na mieszkanie dla nauczycieli 
publicznych szkół powszechnych, do której 
obowiązane są gm iny  w myśl przepisów art. 11 
ust. (3) ustawy z dnia 17 lutego 1922 r. o zakła­
daniu i u trzym ywaniu publicznych szkół po ­
wszechnych (Dz. U. R. P. Nr. 18, poz. 143) 
w brzmieniu nadanym rozporządzeniem Prezy­
denta Rzeczypospolitej z dnia 3 grudnia 1930 r. 
(Dz. U. R. P. Nr. 86, poz. 662), w następują­
cych term inach :

od dnia 1 kwietnia 1938 r. —  w gminach 
wiejskich,

od dnia 1 kwietnia 1939 r. —  w miastach 
nie wydzie lonych z powiatowych związków 
samorządowych,

od dnia 1 kwietnia 1940 r. —  w miastach 
pozostałych.

(2) W przypadku pozbawienia nauczyciela 
mieszkania, dostarczonego mu przed wejściem 
w życie ustawy niniejszej w budynku szkolnym 
lub innym  budynku, stanowiącym własność 
gm iny, obowiązek wypłaty dodatku na miesz­
kanie ciąży na gminie.

Art. 2. (1) Skarb Państwa będzie w yp ła ­
cał dodatki na mieszkanie nauczycielom, k tó ­
rym gm iny dostarczą mieszkań w nowowznie- 
sionych budynkach szkolnych lub w innych no- 
wowzniesionych budynkach, stanowiących w ła­
sność gm iny, jeżeli budynk i te oddano do użyt­
ku po dniu 1 kw ietn ia 1938 r. W tych przypad-
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ka ch  g m i n o m  służy p ra w o  p o b i e r a n i a  czynszu  
za ud z ie lo n e  m i e s z k a n i e  w w ysokośc i ,  n ie  p r z e ­
kra cza jące j  o t r z y m y w a n e g o  przez  na u c z y c ie l a  
d o d a t k u  na  m ie sz k a n ie .

(2) Nie s to s u j e  się pr ze pi su  ust .  (1) do k ie ­
r o w n ik ó w  (nauczyc ie l i  k ie ru j ących)  p u b l i c z ­
nych  szkół  p o w s z e c h n y c h ,  k tó r y m  d o s t a r c z o ­
no  m ie s z k a ń  w b u d y n k a c h  szko lnych .

Art. 3. Ustawa  n in ie j sza  nie o b o w ią z u je  
na  obsza rze  w oj e w ó d z tw a  ś ląsk iego .

Art. 4. W y k o n a n i e  u s ta wy  niniej szej  po- 
rucza  się M in is t rom  W y z n a ń  Rel ig i jnych  
i O ś w ie c e n ia  P u b l i c z n e g o  oraz  S k a r b u  w p o ­
r o z u m i e n i u  z Minis t rem S p ra w  W e w n ę t r z n y c h .

Art. 5. Usta w a  n iniej sza  wchodz i  w ż y ­
cie z d n i e m  og ło sz en ia .

P r e z y d e n t  Rzeczypospo l i te j  : 7. M ościcki 
Prezes  Rady Minist rów : Siaw oj S k ładkow ski 
Minis te r  S k a r b u  : E. K w iatkow ski 
Minis te r  W y z n a ń  Rel ig i jnych  i

O ś w i e c e n i a  P u b l i c z n e g o :  W. Sw iętostaw ski
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ROZPORZĄDZENIE MINISTRA SPRAW  
WEWNĘTRZNYCH

z d n ia  16 m a r c a  1938 r.

o sposobie odgradzania posiadłości i działek.
(Przedruk z D z. U. R. P. Nr. 21, poz. 182)

Na p o d s t a w ie  art. 408 pkt .  13 oraz  art .  416 
ust .  2 ro zp o rząd ze n ia  P r e z y d e n t a  R z e c z y p o s p o ­
litej z d n ia  16 lu te go  1928 r. o p ra wie  b u d o ­
w l a n y m  i z a b u d o w a n i u  os iedl i  (Dz. U. R. P. 
Nr. 23, poz.  2C2), w b rz m ię  niu u s t aw y  z dn ia  
14 l ipca 1936 r. (Dz. U. R. P. Nr. 56, poz.  405) 
z a r z ą d z a m  co n a s t ę p u j e :

I. Ogrodzenia w m iastach i osiedlach, w k tó­
rych obowiązują przepisy policyjno-budowlane 

dla gmin miejskich.

§  1. (1) P o s z c z e g ó ln e  pos iad łośc i  i dz i a ł ­
ki p o w in n y  być  o d g r a n i c z o n e  od  ulic, d róg  p u ­
b l ic znych  oraz p la ców  p u b l ic zny ch  o g r o d z e n i e m  
p r z e w i e w n y m  o wyso kośc i  nie p r z e k r a c z a j ą ­
cej 2,5 m.

(2) O g r o d z e n i e  z w y ją tk ie m  p r z y p a d k ó w ,  
p r zew id z ia nych  niżej w § 2, m o ż e  być  w y k o ­
n a n e  w pos tac i  n i sk ie go  k ra w ę ż n ik a  lub poz io­
m y c h  pr ę tów m e ta lo w y c h ,  bą dź  ba r ie r  d r e w ­
nia ny ch  a lbo  z a s t ą p i o n e  przez  żyw op ło t  czy 
in n e  za ło żeni e  og ro dn ic ze .

(3) W p r z y p a d k a c h ,  z a s łu g u ją c y c h  na 
uw zg lę d n ie n ie ,  władza ,  p o w o ł a n a  do  udz i e l en ia  
paz w o le n ia  na  b u d o w ę ,  m o ż e  zezwol ić  na  za ­
s t o s o w a n i e  o g r o d z e n i a  p e łn e g o ,  o wysokośc i  
p rzez  nią okreś lone j .

§  2. (1) Przy g łó w nych  a r te r iach  k o m u n i ­
ka cyj nych ,  b i e g n ą c y c h  sz lak iem dróg  p a ń s t w o ­
wych i w o je w ó d z k ic h ,  p o w in n o  być  s t o s o w a n e  
lekkie  o g r o d z e n i e  bez p o d m u r ó w k i ,  d a ją c e  się 
ła tw o u s u n ą ć .

(2) W p r z y p a d k a c h ,  z a s łu g u ją c y c h  na 
uw zgl ędn ie n i e ,  władza,  p o w o ł a n a  do ud z ie le ­
nia p o zw ole n ia  na  b u d o w ę ,  m o ż e  zezwolić na 
o d s t ę p s t w a  do  przep isu  z a w a r t e g o  w ust .  (1).

§  3. (1) W y s o k o ś ć  p o d m u r ó w k i  o g r o d z e ­
nia nie m o ż e  p rzek racz ać  1 m.

(2) P o d m u r ó w k a  i in n e  m u r o w a n e  części  
og r o d z e n ia  p o w in n y  być  w y k o n a n e  z k a m i e n i a  
w s tan ie  n a t u r a l n y m  lub o b r o b i o n y m  po k a m ie -  
n ia rsku ,  z b e to n u ,  z a c i e r a n e g o  na  m o k r o  
i w og ól e  z k a m i e n i a  s z tu c z n e g o  a lbo  z cegły.

(3) P o d m u r ó w k a  i in ne  m u r o w a n e  części  
o g r o d z e n ia  z ceg ły  p o w i n n y  być  w y k o n a n e  
z t rwałe j  ceg ły  lub o t y n k o w a n e  a lbo w y ło żone  
k a m i e n i e m  w s ta n ie  n a t u r a l n y m ,  ł u p a n y m ,  
bądź  o b r o b i o n y m  po k a m i e n i a r s k u ,  a lbo  li­
ców ką .

(4) M a l o w a n i e  p o d m u r ó w k i  i inn ych  części  
m u r o w a n y c h  o g r o d z e n ia ,  w y k o n a n y c h  z k a ­
m i e n i a  n a t u r a l n e g o  lub w y ło ż o n y c h  t rwałą  li­
ców ką ,  j es t  z a b ro n io n e .

(5) Przy za s t o so w an iu  z a b a r w ie n ia  o t y n k o ­
w a n y c h  części  o g r o d z e n i a  na leży  je u s k u t e c z ­
n ia ć  przez w m i e s z a n i e  fa rby  do  zap rawy.

§  4. (1) M e t a l o w e  częśc i og ro d z e n ia  n a ­
leży g ra f i t ować  lub m a l o w a ć  w b a r w a c h  c i e m ­
nych ,  j ak  kolor  graf i tu,  c i e m n o g r a n a t o w y ,  
c i e m n o z i e l o n y  i tp., — o ile t e  części  n ie  są 
w y k o n a n e  z m e t a l u  n i e rd zew ie ją ceg o ,  a lbo  ich 
po w ie rz c h n ie  nie są u t r w a lo n e  przez  z łocenie  
w og n iu  lub w inny o d p o w i e d n i  s p o s ó b .

(2) O g r o d z e n i e  z d r z e w a  p o w i n n o  być  w y ­
k o n a n e  ze s z t a c h e t  h e b l o w a n y c h  i p o m a l o w a n e  
o le jn o  lub in n ą  t rwałą  fa rbą  na kolor,  h a r m o ­
nizu j ący  z k r a j o b r a z e m  oraz  z ko lo re m  s ą s i e d ­
nich o g r o d z e ń  i b u d y n k ó w ,  o ile kolor  te n  nie 
szpec i  o toczenia .

(3) W p r z y p a d k a c h ,  za s łu g u ją c y c h  na  
u w z g lę d n ie n ie ,  w ła dz a  p o w o ła n a  do  udz ie l en ia  
pozw o le n ia  na b u d o w ę ,  m o ż e  pozwolić na o d ­
s tę p s tw a  od prz ep is ów  ust .  (1) i (2), a w sz cze ­
gó lnośc i  —  na po zo s t aw ie n ia  d rzew a w o g r o ­
dzen iu  w kolorze n a t u r a l n y m ,  e w e n t u a l n i e  z z a ­
s t r z e ż e n i e m  p e w n y c h  w ar u n k ó w .

§  5. (1) O g r o d z e n i e  i o d g r a n i c z e n i e ,
o k tórych m o w a  w § 1 ust .  (1) i (2), p o w in n y  
być  w y k o n a n e  w j e d n a k o w e j  wysok ośc i  i o j e d ­
no l i t ym  typ ie  dla ulicy, drogi  lub p lacu  a lbo 
ich części ,  p r z e d s t a w i a j ą c y c h  e l e m e n t ,  w yra źn ie  
w y o d r ę b n i a j ą c y  s ię  z całości ,  poza  t y m  p o ­
w i n n y  o d p o w i a d a ć  c h a ra k te ro w i  o t o c z e n ie  i nie 
p o w i n n y  p o w o d o w a ć  z e s z p e c e n i a  o t oc z e n ia  
a lbo  kr a jo b ra z u .
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(2) Sposób  budowy,  zarys, kolor oraz wy­
sokość  ogrodzenia,  o ile nie zostały us talone  
w praw om ocn ym  planie zabudowania ,  ustala 
dla całej ulicy, drogi lub placu albo ich p e w ­
nego  odc inka właściwa władza policyjno-bu- 
dowlana,  okreś lona w art. 385, 388 lub 389 roz­
porządzenia  Prezydenta Rzeczypospolitej  z dnia 
16 lu tego 1928 r. o prawie bud ow lany m i za ­
b udow an iu  osiedli.

§  6. (1) Niezabud ow ane  place budo wlane
za zgodą władzy,  określonej  w art. 385, 388 lub 
389 powołanego w § 5 rozporządzenia Prezy­
denta  Rzeczypospolitej,  m o g ą  być odgraniczone 
od ulicy prowizorycznych pełnym ogrodzen iem  
z drzewa o wysokości ,  wynoszącej  co najmniej
I ,8 m. i co najwyżej 2,5 m.

(2) Ogrodzenia  o których mowa wyżej 
w ust. (1), powinny odpow iad ać  warunkom,  
okre ś lonym w § 4.

(3) Nad og rodzeniem może  być zas toso­
wane  zabezpieczenie  z drutu ,  umieszczone nie 
niżej, niż na wysokości  2 m. ponad po zi om em  
chodnika ,  a gdy nie ma chodnika,  ponad  p o ­
z iomem otaczającego terenu.  Władza może za ­
żądać  umieszczenia takiego zabezpieczenia  
w sposób niewidoczny od s trony arterii k o m u ­
nikacyjnej  lub placu publ icznego.

§ 7. Bramy i furtki w ogrodzeniach p o ­
winny być o twierane  w kierunku ni erucho­
mości lub działek.

§  8. (1) Ogrodzenia  pomiędzy poszcze­
gólnymi  posiadłościami  i działkami  powinny 
być przewiewne,  o wysokości,  nie przek racza­
jącej 2,50 m.

(2) W razie, gdy ogrodzenie  jest  wzn ie­
sione na podmurówce,  wysokość podmurówki  
nie może przekraczać 1 m.

(3) Nad og rodzeniem może być urządzone 
zabezpieczenie  z drutu,  umieszczone nie niżej, 
jak 2 m. nad poz iomem terenu.

(4) Części ogrodzenia,  widoczne z ulic, 
dróg,  p laców publ icznych i szlaków turys tycz­
nych,  powinny  być dos tosowane pod wzglę­
d em  konstrukcji  i wyglądu do ogrodzenia przy 
tych ulicach, placach i drogach.

§ 9. Zabrania się budowania  ogrodzeń 
w sposób, zagrażający bezpieczeństwu życia 
i zdrowia ludzkiego oraz zwierząt  dom owych .  
W szczególności,  zabrania  się pokrywania p o ­
wierzchni  m uro w a nych  części ogrodzeń — bi­
tym szkłem.

II. Ogrodzenia w osiedlach, w których obo­
w iązują przepisy policyjno-budowlane dla gmin

wiejskich.

§ 10. Poszczególne posiadłości i działki, 
położone w obrębie  osiedli,  oraz zagrody,  zna j ­
dujące  się poza obrę bem osiedli,  mieszczące  
budynki  mieszkalne  lub gospodarskie,  powinny

być odgraniczone od dróg publ icznych og ro ­
d ze niem  o wysokości,  wynoszącej  co najmniej  
1 m. i co najwyżej 2,5 m.

§ 11. (1) Ogrodzenia,  o których mowa
w § 10, powinny być wykona ne  ze sztachet  
meta lowych lub drewnianych,  z siatki drucia­
nej, z plecionki drewnianej ,  w postaci  bar ier  
poziomych, z muru  w ykona nego z kamienia 
natura lnego,  łu p an eg o  lub obrob ionego po ka- 
mieniarsku,  z muru  otynk ow anego,  wreszcie 
z betonu  zaci eranego na mokro.  Ogrodzenia  
mog ą być zas tąpione przez żywopłot albo inne 
założenie ogrodnicze.

(2) Władza,  określona w art. 389 rozporzą­
dzenia  Prezydenta  Rzeczypospolitej  z dnia 
16 lutego 1928 r. o prawie budo wlanym  i z a ­
bud owan iu  osiedli,  może  zezwolić na zas toso­
wanie  ogrodzenia  lub odgraniczenia,  okreś lo­
nego  w § 1 ust. (2).

§ 12. (1) Ogrodzenie  w postaci  muru
z cegły powinno być otynkowane.

(2) Przepis ust. (1) nie ma zas tosowania 
do ogrodzenia,  wykonanego  z trwałej cegły lub 
obłożonego  kam ien iem  albo licówką.

§ 13. (1) Zabezpieczenie  meta lowych czę­
ści ogrodzenia  powinno być uskutecznione  
w sposób,  okreś lony w § 4 ust. (1).

(2) W razie użycia drzewa do ogrodzenia,  
drzewo może być pozostawione w kolorze na ­
tura lnym,  albo im pre gnow ane  (np. carbol ineum) 
albo malow ane farbą olejną  lub inną t rwałą 
farbą bez połysku.

(3) Do malowania  nie wolno używać ko ­
lorów rażących i o barwie zimnej ,  a w szcze­
gólności — nie wolno używać barw:  czerwo­
nej, niebieskiej ,  jasnozielonej,  jasnożół tej ,  białej.

§  14. Przy malowaniu  ogrodzeń z muru 
mają  zas tosowanie  przepisy § 3 ust. (4j i (5).

§  15. Sposób budowy i wygląd ogrodzeń 
w całym osiedlu powinien być jednoli ty  dla 
ulicy, drogi lub placu a lbo ich części, przedsta­
wiających e lem e n t  wyraźnie wyodrębniający 
się z ca łości ;  poza tym powinien odpow iad ać  
otoczeniu i nie powinien powodować ze szpece­
nia o toczenia albo krajobrazu.

§ 16. Części ogrodzeń pomiędzy posiadło­
ściami , widoczne z dróg publ icznych i szlaków 
turys tycznych,  powinny być dostosowane  pod 
względem konst rukcj i i wyglądu do ogrodzeń 
przy drogach publ icznych.

S 17. Przy budowie ogrodzeń,  przewidzia­
nych w §§ 10 — 16, mają  zas tosowanie  p rz e ­
pisy § 9.

III. Przepisy końcowe.

j  18. (1) Rozporządzenie niniejsze wcho­
dzi w życie z dn iem ogłoszenia.

(2) Z dn iem tym t racą moc obowiązującą 
przepisy sprzeczne z przepisami  tego rozpo- 
rząc 'enia.
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(3) Przepisy n in ie jszego rozporządzenia  nie 
m ają  zastosowania do n ie ruchom ośc i p a ń s tw o ­
wych, ko le jow ych  oraz uży tkow a nych  przez 
w ładze wo jskowe.
. . §  19. (1) Is tn ie jące ogrodzen ia , z w y ją t ­
k iem  przypadków , ok reś lonych  n iżej w ust. (2), 
p o w in n y  być dos tosowane do przep isów roz ­
porządzenia  n in ie jszego :

a) og rodzen ia  na pos iad łościach i d z ia ł ­
kach zabudow anych : w gm ina ch  m ie j ­
skich —  w 2 lata, w gm ina ch  w ie j ­
sk ich —  w 3 lata od dn ia  ogłoszenia 
rozporządzen ia  n in ie jszego ;

b) ogrodzen ia  na pos iad łościach i d z ia ł ­
kach n iezabudow anych  —  w 3 lata od 
te jże daty.

(2) O grodzen ia , w zn ies ione  po d n iu  1 s tycz­
nia 1935 r., p o w in n y  być dostosowane do p rze­
p isów rozporządzen ia  n in ie jszego w 5 lat od 
dnia  jego  ogłoszenia .

M in is te r  Spraw W e w nę trznych
S ła w o j S k ładkow sk i

25

U S T A W A
z dn ia  8 styczn ia  1938 r.

o medalu „Za  D łu g o le tn ią  Służbę”.
(P rz e d ru k  z D z . U . R . P. n r  3, poz. 11 z d n ia  19 s ty c z n ia  

1938 r.) .

A rt. 1. Ustanaw ia  się m edal „Za  D łu g o ­
le tn ią  S łużbę ” .

A rt. 2. (1) Medal o średn icy  35 m m
brązowy, s rebrny  lub  z ło ty  nosi na s tron ie  
czo łowej w yob rażen ie  orła  pańs tw ow ego  w o to ­
ku s ty l izow anego  o rn a m e n tu  oraz nap is :  „Za 
D ług o le tn ią  S łużbę ” , na odw roc ie  zaś c y f rę :  
na m eda lu  b rą zow ym  „ X ” , na m eda lu  s reb r ­
nym  „ X X ” , a na m eda lu  z ło tym  „X X X ” , opartą  
na gałązce lau row e j.

(2) Medal nosi się na lewej p iersi, bez­
pośredn io  po odznaczeniach  pańs tw ow ych  p o l ­
skich, a przed odznaczen iam i zag ran icznym i,  
na wstążce a m a ra n tow e j o szerokości 37 m m  
z p od łużnym  pasem b ia łym  po środku  o sze­
rokośc i 11 m m .

A rt  3. (1) Prawo do m eda lu  uzysku je
s>9 z ty tu łu  p racy  w służbie Państwa lub  insty-
tu cy j  pub l ic zn op ra w nych .

(2) Po dz ies ięc iu  latach służby, p e łn ione j
po dn iu  11 l is topada 1918 r. o t rz y m u je  się
m eda l brązowy, po dw udz ies tu  la tach— m edal 
s rebrny, po t rzydz ies tu  latach —  m eda l złoty.

(3) P rzerwy w okresach służby, zm ia ny  
s tosunku  s łużbow ego lub  opuszczenie  s łużby 
n ie  s tanow ią  przeszkód do o trzym a n ia  m eda lu .

A rt. 4. (1) N ie o trz y m u ją  m eda lu  osoby, 
skazane p ra w o m o c n y m  w y ro k ie m  sądow ym

lub  d y s c y p l in a rn y m , jeże li w w y n ik u  skazania 
nastąpiło  rozw iązanie  s tosunku  s łużbowego.

(2) O soby, w y m ie n io n e  w ust. (1), p rz y ­
ję te  p on ow n ie  do służby, m a ją  p raw o  do o t rz y ­
m an ia  m eda lu  po przes łużen iu  okresów , p rze­
w idz ianych  w art. 3, l iczonych  od dnia  p o n o w ­
nego ob jęc ia  służby.

(3) Przepisy poprzedza jące stosuje się o d ­
p o w ied n io  do osób, z k tó ry m i  rozw iązano  z ich 
w iny  u m o w ę  o pracę.

A rt. 5. (1) Medal nadają w łaśc iw i m in i ­
s trow ie , a w dz ia łach  s łużby  nie pod lega jących  
m in is t ro m — właśc iwa w ładza naczelna.

(2) M in is t ro w ie  m ogą u p ra w n ie n ia  swe 
w ty m  zakresie przekazać w ładzom  bezpo­
ś redn io  pod leg łym .

A rt. 6. O dznaczony ponosi koszty w y k o ­
nania m eda lu .

A rt. 7. W y k o n a n ie  us taw y n in ie jsze j po- 
rucza się Prezesowi Rady M in is t rów .

A rt. 8. Ustawa n in ie jsza w chodz i w życie 
z dn iem  ogłoszenia.

P rezydent Rzeczypospolite j

I. M ościcki.

Prezes Rady M in is t ró w

S ła w o j S k ładkow sk i.

26

IN STR U K CJA  PREZESA R A D Y  M IN ISTR Ó W

z dn ia  10 lu teg o  1938 r.

0 nadawaniu m edalu „Z a  D ługo letn ią  Służbę” .

(P rz e d ru k  z M o n ito ra  P o ls k ie g o  n r  32 z d n ia  10 lu te g o  
1938 r.) .

Na podstaw ie  art 7 ustawy z dnia  8 s tycz­
nia 1938 r. (Dz. U. R. P. N r 3, poz. 11) w yda ję  
ins trukc ję  nas tępu jącą :

Osoby objętę ustawą.

§ 1.
Prawo do m eda lu  uzysku ją  p racow n icy  tak  

u m y s ło w i,  jak  f izyczn i,  n iezależnie  od rodzaju
1 charak te ru  w y k o n y w a n e j  pracy, k tó rzy  pozo­
stawali lub  pozostają w s tosunku s łużbow ym  
do Państwa albo ins ty tu c j i  p u b l ic zn o -p ra w n ych ,  
bez w zględu na to, czy podstawą zawiązania  
tego s tosunku  b y ło  m ia no w an ie ,  w ybó r,  czy 
też um owa.

.§ 2.
Prawo do m eda lu  s łuży w szczegó lnośc i:
1) u rzędn ikom , n iższym fu nkc jo na r iu szom  

p a ń s tw o w y m  (ś ląsk im ) i p ra cow n iko m  k o n t ra k ­
to w y m  we wszystk ich dzia łach zarządu pań- 
stowego,
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2) s ę d z io m ,  p r o k u r a t o r o m ,  p i s a r z o m  h i p o ­
t e c z n y m ,  n o t a r i u s z o m ,  e s e s o r o m  i a p l i k a n t o m  
s ą d o w y m  w s ą d a c h  p o w s z e c h n y c h  i s z c z e ­
góln ych ,

3) o f ic e ro m  s łużby  s ta łe j  i p o d o f i c e r o m  
z a w o d o w y m  w w oj sku  i m a r y n a r c e  w oj enne j ,

4) f u n k c j o n a r i u s z o m  Policji P a ń s tw o w e j  
(śląskiej) ,  Korp us u  O c h r o n y  Po gr an ic za ,  S t raży  
Gran ic zn e j  i S t r aży  W ię z ie nne j ,

5) p r o f e s o r o m ,  z a s t ę p c o m  pr ofesorów ,  n a ­
uczy c ie lo m  i n a u k o w y m  s i łom p o m o c n i c z y m  
we wszys tk ic h  z a k ła d a ch  n a u k o w y c h  p a ń s t w o ­
w ych  i publ icznych ,

6) p r a c o w n i k o m  p r zeds ię b io r s tw ,  m o n o ­
polów, b a n k ó w  i innych  ins ty tucyj  i z a k ł adów  
p a ń s t w o w y c h  oraz  f u n d u s z ó w ,

7) c z ł o n k o m  i p r a c o w n i k o m  o r g a n ó w  
za rz ą d za ją c y c h  i w y k o n a w c z y c h  s a m o r z ą d u  
te r y to r i a ln e g o  oraz  p r a c o w n i k o m  p r z e d s i ę ­
b iorstw i z a k ł adó w  t e g o  s a m o r z ą d u ,

8) c z ło n k o m  i p r a c o w n i k o m  o r g a n ó w  w y ­
k o n a w c z y c h  s a m o r z ą d u  g o s p o d a r c z e g o  (izb 
p r z e m y s ł o w o - h a n d l o w y c h ,  ro lniczych ,  r z e m i e ś l ­
n iczych,  a d w o k a c k i c h  itp.), o raz  p r a c o w n i k o m  
pr z e d s i ę b io r s t w  i z a k ł a d ó w  t e g o  s a m o r z ą d u ,

9) p r a c o w n i k o m  u b e z p i e c z e ń  s p o łe c z n y c h ,  
P o w s z e c h n e g o  Z ak ła du  U b e z p i e c z e ń  W z a j e m ­
ny ch  i inn yc h  zw iązków  i z a k ła dów  p u b l i c z n o ­
p r a w n y c h .

Sposób zaliczania dziesięcioleci.

§ 3.

Do o k r e s ó w  dz ie s i ęc io le tn ich  na leży  wl i ­
czać  s łuż bę  rzeczywis tą  od da ty  za w ią z an ia  
s t o s u n k u  s łu żbow ego ,  nie wcześn i e j  j e d n a k ,  
niż od  dn ia  11 l i s t o p a d a  1918 r.; do  o k r e s ó w  
tyc h  wlicza się rów ni eż  czas  o b o w ią z k o w e j  
i ocho tn ic ze j  s łużby  wojs kowe j ,  a t a k ż e  czas 
ćwiczeń  w o js k o w y c h .

Pr zepi só w o ko rz y s t n ie j s z y m  za l iczaniu 
cza su  s łuż by  n ie  s t o su je  się.

Przerw w f a k t y c z n y m  p e ł n i e n i u  s łużby  
w czas ie  t r w a n i a  s t o s u n k u  s łu ż b o w e g o  lub  po 
j e g o  ro zw ią z a n iu ,  a p rzed  z a w i ą z a n i e m  n o w e g o  
s t o s u n k u ,  nie zal icza się.  Za pr ze rw ę  w czas ie 
t r w a n i a  s t o s u n k u  s ł u ż b o w e g o  u w a ż a  się o k re s  
cza su ,  k tóry  z m o c y  p rzep isó w o b o w i ą z u j ą c y c h  
w d a n y m  dz ia le s łużby  nie u l ega  za l iczeniu  
do  s łużby  czynnej .

W ładze uprawnione do nadawania medalu.

§ 4.

Medal  n a d a j ą :
1) w czas ie  t rw a n ia  s t o s u n k u  s ł u ż b o ­

w e g o  —  właśc iwi  Minis t rowie ,  a w dz ia łach 
s łużby  n ie  p o d le g a ją c y ch  Minis t rom — k i e r o w ­
nicy  właśc iwej  w ładzy  na cze ln e j ,  b ą d ź  też  
u p o w a ż n i e n i  k i e row nicy  władz  b e z p o ś r e d n i o  
po d le g ły c h  w t o k u  instancj i;

2) e m e r y t o m  p a ń s t w o w y m  oraz  o s o b o m  
o t r z y m u j ą c y m  z a o p a t r z e n i e  na  p o d s t a w i e  p r z e ­
p isów o d r ę b n y c h  (nie  p o b i e r a j ą c y m  w y n a g r o ­
dzen ia  u m o w n e g o  z ty tu łu  p ra cy  w s łużbie  
P a ń s t w a  lub ins tytuc j i  p u b l i c z n o - p r a w n e j )  —  
k ie ro w n ic y  właśc iwej,  dla o s t a t n i o  p e łn ione j  
s łużby ,  władzy  na cze ln e j ,  b ą d ź  też  u p o w a ż n i e ­
ni p rzez  nich k ie rownic y  władz b ez p o ś r e d n io  
p o d le g ły c h  w to ku  instanc ji ,  —  na  p o d s t a w ie  
wn io sk u  w ładzy  lub ins ty tuc j i  w yp ła ca j ące j  
za o p a t r zen ie ;

3) o s o b o m ,  k tóre  już  nie p o zos ta ją  w s t o ­
s u n k u  s łu ż b o w y m  z ty tu łu  pracy  w s łużbie  
P a ń s t w a  lub instytuc ji  p u b l i c z n o - p r a w n y c h ,  
a nie  p o b ie r a ją  z a o p a t r z e n i a  e m e r y t a l n e g o  — 
władza  właśc iwa  do  n a d a w a n i a  m e d a l u  f u n k ­
c j o n a r i u s z o m  ( p r a c o w n i k o m )  t e g o  ur zę du ,  i n ­
stytuc j i ,  z ak ł adu  itp., w k tó ry m  os ta tn i o  d a n a  
o s o b a  pe łn i ła  s łużbę .

Sposób i term iny nadawania medalu.

§ 5.

N a d a n i e  m e d a l u  n a s t ę p u j e  z u r z ę d u :
1) w czas ie t rw a n ia  s t o s u n k u  s łu żb o w eg o :
— o s o b o m ,  k tór e  już uzys ka ły  lub do

dn ia  1 kw ie tn ia  1938 r. uz y sk a ją  p r a w o  do
m e d a l u  b r ą z o w e g o  — w te r m i n i e  do  dnia  
15 m a j a  1938 r.;

—  o s o b o m ,  k tóre  u zyska ją  p r a w o  do
m e d a l u  (b r ą z o w e g o ,  s r e b r n e g o ,  z ło tego) po 
d n iu  1 kw ie tn ia  1938 r. w c iągu  8 t ygodn i  od 
dn ia  u zy sk an ia  t e g o  prawa ;

2) e m e r y t o m  p a ń s t w o w y m  oraz  o s o b o m ,  
k tór e  o t r z y m u j ą  z a o p a t r z en ie  na  p o d s t a w i e
przepi só w  o d r ę b n y c h  i nie po bi e ra ją  w y n a g r o ­
d zen ia  u m o w n e g o  z ty tu ł u  pracy  w s łużbie  
P a ń s t w a  lub ins tytuc j i  p u b l i c z n o - p r a w n y c h ,  
a k tórzy uzyska l i  lub  uzyska ją  do  dnia 
1 kw ie tn ia  1938 r. p r a w o  do  m e d a l u  —  w t e r ­
m in i e  do  d ni a  1 pa źd z ie rn ik a  1938 r.;

3) o s o b o m  nie  p o z o s t a j ą c y m  w s t o s u n k u  
s ł u ż b o w y m  z ty tu łu  p ra cy  w s łużbie  P a ń s t w a  
lub  instytuc ji  p u b l i c z n o - p r a w n y c h  i k tóre  nie 
po b ie r a ją  z a o p a t r z e n i a  e m e r y t a l n e g o  —  po 
u p r z e d n i m  s tw ie rd z e n iu  w re jes t r ze  s k a z a n y c h  
czy os o b y  te  nie były s k a z a n e  na  u t r a tę  pr a w  
pu b l ic znych  i o b y w a te l s k ic h  p ra w  h o n o r o ­
wych — w c i ągu  6 m ie s ię cy  od  d n ia  z a w i a d o ­
m i e n i a  o o b e c n y m  adresie .

W czas ie  t rw a n ia  p o s t ę p o w a n i a  k a r n e g o  
lub d y s c y p l i n a r n e g o  m e d a l u  n ie  na l eży  n a d a w ć .

N a d a n i e  m e d a l u  będz ie  s t w i e r d z o n e  d y ­
p l o m e m  w e d ł u g  wzoru ,  z a łą c zo n e g o  do  i n ­
s t rukc j i  n in iejszej .

Z głoszen ia osób, którym  medal nie zosta ł 
nadany.

§ 6.
Jeż e l i  n a d a n i e  m e d a l u  os ob ie ,  k tóra  u z y ­

ska ła  p r a w o  do n iego ,  nie  na s tą p i  z u r zęd u
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w t e r m i n a c h ,  us ta lo n y ch  w § 5, o s o b a  ta m o ż e  
w n ieś ć  zg ł o sze ni e  d o  władzy  o k re ś lo ne j  w § 4.

Zg ło sz eni a  m o ż n a  d o k o n a ć  z a r ó w n o  us tn ie  
d o  pro t okół u ,  j ak  p i s e m n i e .

O s o b y  p o z o s t a j ą c e  w s ł użbie  p o w in n y  
w n o s ić  zg łos zenia  w d r o d z e  s łuż bowe j .

O s o b y  w y m i e n i o n e  w § 5, ust .  1, pkt.  3, 
d o k o n u j ą c  zg ło szen ia ,  p o w i n n y  p o d a ć  d a n e ,  
s t w ie rd z a ją ce  u p r a w n i e n i e  do  m e d a l u  ( d o k ł a d ­
ny  pr z e b ie g  co n a j m n i e j  10- letniej  s łużby  z w y ­
s z c z e g ó l n i e n i e m  mie js c  s łużbow ych ) .

Odmowa nadania medalu.
§ 7.

O rz e c z e n i a  władzy ,  s t w i e r d z a j ą c e  brak  w a ­
r u n k ó w ,  u z a s a d n i a j ą c y c h  p r a w o  do m e d a l u ,  
p o w i n n y  o d p o w i a d a ć  p r z e p is o m  art .  75 i 76 
r o z p o r z ą d z e n i a  P r e z y d e n t a  Rze czypospol i te j  
o p o s t ę p o w a n i u  a d m i n i s t r a c y j n y m .  O rz e c z e n i a  
te  w y d a je  właśc iw a  w ładz a  na c z e ln a ,  k tóra  
z a w i a d a m i a  o t y m  k a ż d o r a z o w o  P rezesa  Rady 
Minist rów.

O r z e c z e n i a  w y m i e n i o n e  w u s t ę p ie  p o p r z e ­
d z a j ą c y m  na l eży  d o rę c z y ć  s t r on ie  na jpó źn ie j  
w c iągu  t rzech  m ie s i ę c y  od  da ty  d o k o n a n i a  
zg łoszenia .

Sposób noszenia medalu.
§ 8.

O s o b y  m e u m u n d u r o w a n e  m o g ą  nos ić  bez 
o g r a n i c z e ń  i r ó w n o c z e ś n i e  (w s łużb ie  i poza  
s ł użbą)  p e łn e  m e d a l e  (złoty,  s r e b rn y ,  b r ązowy) ,  
m i n ia tu r y ,  b ą d ź  wstążeczk i .  S p o s ó b  zaś  n o s z e ­
nia m e d a l u  przez  o s o b y  u m u n d u r o w a n e  us ta lą  
właściwi  m in is t r ow ie  w p o r o z u m i e n i u  z P r e z e ­
s e m  R ady Minis t rów.

R ejestracja nadanych medali.
§ 9.

Re jes t ra c ję  n a d a n y c h  m ed al i  p r o w a d z ą  
w ładze  u p r a w n i o n e  do  ich n a d a w a n i a .

O d n o t o w a n i e  n a d a n i a  m e d a l u  w ak t ach  
o s o b o w y c h  ( w y k a z a c h  s ł u ż b o w y c h  i tp.) p r a ­
co w n ik ó w  p o w i n n o  o d b y w a ć  się w e d łu g  zasad,  
u s t a lo n y c h  dla o d n o t o w y w a n i a  w a k t a c h  o s o ­
b o w y c h  n a d a n i a  o r d e r ó w  i i n n y c h  o d z n a c z e ń  
p a ń s t w o w y c h .

Szczegółow e zarządzenia.
§ 10.

Właśc iwi Mi nis t rowie  w y d a d z ą  w r a m a c h  
ins t rukc j i  n in ie jszej  da l sze  sz c z e g ó ło w e  z a r z ą ­
d z e n ia  dla p o d l e g ł y c h  ( n a d z o r o w a n y c h )  władz , 
u rz ędó w ,  za k ła d ó w  i ins ty tucj i .

Z a rz ą d ze n ia  te  na le ży  d o s t o s o w a ć  do  o b o ­
wiązują cych  p r z e p i s ó w  s łu ż b o w y c h  w p o s z c z e ­
g ó ln yc h  dz ia łach  s łużby .

§ 11 .
W z a rz ą d z e n i a c h ,  w y m i e n i o n y c h  w § 10, 

właśc iwi  Minis t rowi e  p r z e k a ż ą  w ła d z o m  b e z ­

p o ś re d n io  so bi e  p o d l e g ł y m  w to ku  ins tancj i  
u p r a w n i e n i a  do  n a d a w a n i a  m e d a l u ,  z a s t r z e g a ­
jąc  sobie  w k a ż d y m  p r z y p a d k u  p ra w o  w y d a ­
w a n i a  decyz ji  o d m o w n y c h .

§ 12.

Zarz ą d ze n ia  w y m i e n i o n e  w § 10 ogłos ić  
na le ży  w d z ie n n ik a c h  u r z ę d o w y c h ,

§ 13.

D ruk  d y p l o m ó w  w y k o n a n y  będzie  przez  
D r u k a r n i ę  P a ń s t w o w ą .  D y p l o m y  d or ęcza  w ła ­
dza,  n a d a j ą c a  m e d a le ,  be zp ła tn ie .

Medal  będ z ie  wybi ty  przez  M ie n n ic ę  P a ń ­
s tw ow ą.

U p r a w n i e n i  b ę d ą  n a b y w a ć  m e d a l  na p o d ­
s ta w ie  p o s i a d a n y c h  d y p lo m ó w .

S tatystyk a  nadanych medali.

§ 14.
P ocząw szy  od 1939 r. w t e r m i n i e  d o  dnia  

15 lu te g o  k a ż d e g o  roku  właśc iw e  w ładze  n a ­
cze lne  b ę d ą  n a d s y ł a ć  do  P r e z y d iu m  Rady M i­
n is t rów zes ta w ie n ie  ilości n a d a n y c h  w roku  
u b ie g ły m  m ed a l i  z u w z g l ę d n i e n i e m  podzi a łu  
o d z n a c z o n y c h ,  u s t a l o n e g o  w myśl  § §  2 i 5.

P r e z e s  Rady Minist rów
Sławoj Składkowski

W ł a d z a
D Y P L O M

Na p o d s ta w ie  u s t a w y  z dn i a  8 s ty cznia  
1938 r. (Dz. U. R. P. Nr. 3, poz.  11) n a d a ję

P ...................................................................................................
(nazw isko  i im ię, s tan o w isk o  s łużbow e lub  s to p ie ń , ty tu ł  lub  fu n k c ja )

B R Y Z O W Y  (Srebrny ,  Złoty)
M EDAL ZA DŁU GO LETN IĄ SŁUŻBĘ

..........................................................d n i a ......................................................

P o d p i s
Pieczęć

27

OKÓLNIK MINISTERSTWA W. R. i 0 . P. Nr 15
z dn ia  25 m a r c a  1938 r. (II P-2079/38)

w sprawie św iadectw  szkolnych dla u czestn i­
ków Junackich Hufców Pracy.

R o zsze rzam  p o s ta n o w ie n ia  ok ó ln ik a  Nr. 56 
z dn ia  2 m a j a  1934 r. (II P -11659/33) w s p r a ­
wie żo łn ie rsk ich  szkół  p o c z ą tk o w y c h  na  o d ­
dz ia ły o b o w i ą z k o w e g o  do ks z ta łc an i a  p r o w a d z o ­
ne  w J u n a c k i c h  Huf cach  Prac y  w e d łu g  w y d a ­
nych  przez  K o m e n d ę  G łó w n ą J u n a c k i c h  Hufców 
Pracy  „W yty c z n y ch ,  p r o g r a m u  w y c h o w a n i a  
i w y s z k o l e n i a ”. Z a r a z em  z e z w a l a m  o d d z i a ł o m  
J u n a c k i c h  H ufc ów  Pracy  na w y d a w a n i e  ś w i a ­
d e c tw  z u k o ń c z e n i a  o b o w i ą z k o w e g o  d o k s z t a ł ­
ca n i a  w za kr e s ie  cz te re ch  n iższych  klas szkoły
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p o w s z e c h n e j  (I szczebe l )  ty m  j u n a k o m ,  k tórzy 
ukońc zy l i  z w y n ik ie m  p o m y ś l n y m  o b o w i ą z k o w e  
do k s z t a ł c a n i e  w J u n a c k i c h  H ufcach  Pracy  z z a ­
s t r z e ż e n i e m ,  że n a u c z a n i e  to bę dz ie  po d le g a ło  
o p i e c e  i na d z o ro w i  władz  szkolnych .

O p i e k a  i n a d z ó r  w in ny  op rz e ć  się na  p o ­
s t a n o w i e n i a c h  w s p o m n i a n e g o  okó ln ik a  Mini ­
s t e r s t w a  Nr. 56 z r. 1934. Sp ec j a ln ie  k o n i e c z ­
n y m  w a r u n k i e m  jes t  w iz y to w a n ie  przez  I n ­
s p e k t o r a  S z k o l n e g o  lub j ego  d e l e g a t a  za jęć  
d o k s z ta łc a n i a  o b o w i ą z k o w e g o  w J u n a c k i c h  H u f ­
cac h  Pracy  oraz  b r a n ie  udz ia łu  w Komisj i  Eg­
z a m i n a c y j n e j  e g z a m i n u  k o ń c o w e g o .

W związku  z p o w y ż s z y m  na leży  w y d a ć  
da lsze  p o t r z e b n e  za rządz eni a .

P o d s e k r e t a r z  S t a n u  
(— ) Jerzy  Fe rek B łeszyń sk i

28

OKÓLNIK KURATORIUM OKRĘGU SZKOLNEGO 
WOŁYŃSKIEGO

z dn ia  17 m a r c a  1938 r. (Nr.  11-5003/38)

w spraw ie norm w ynagrodzenia członków Ko­
m isji na egzam inach dojrzałości.

Mini s te rs two W y z n a ń  Rel igi jnych  i O ś w i e ­
c e n ia  P u b l i c z n e g o  p i s m e m  z dn ia  3 m a r c a  
1938 r. Nr. M S-810/38  uchyl i ło os ta tn i  u s tę p  
p i s m a  o k ó l n e g o  z d n i a  25 w rześn i a  1937 r.
Nr. II S-844/37 (Dz. Orz.  Kur.  O. S. Woł.
z 1937 r. Nr. 7, poz.  67 i Nr. 9, poz.  89), p r zy­
w ra c a ją c  je d n o c z e ś n i e  m o c  o b o w i ą z u j ą c ą  o k ó l ­
n i k o m  Nr. 3 z dn ia  9 s tycznia  1932 r. (II
S-22099/31)  (Dz. (Jrz, Kur.  O. S. Ł. Nr. 4, poz.  
42 i Nr. 35 z d n i a  13.111.1934 r. (II S-1480/34),  
p i s m o  ok ó ln e  K u r a t o r i u m  z d n ia  28 m a r c a  
1934 r.Nr.  11-5602/34).

Kura to r  O k r ę g u  S z k o l n e g o
(— ) Dr E. Nowicki

29 

OKÓLNIK MINISTERSTWA WYZNAŃ RELIGIJ­
NYCH I OŚWIECENIA PUBLICZNEGO

z d n ia  10 m a r c a  1938 r. Nr. Sz t . -691/38
w spraw ie kursu kierowników am atorskich  

zespołów  instrum entalnych.

W lipcu 1938 r. o d b ę d z i e  się w Kr ze ­
m i e ń c u  3 - ci ku r s  dla k i e row ników  a m a t o r s k i c h  
z e spo łów  i n s t r u m e n t a l n y c h ,  o r g a n i z o w a n y  przez  
Mi nis te rs two W y z n a ń  Relig ijnych i O św ie cen ia  
P u b l ic znego .

Na kur s  m o g ą  być przyjęci  k a n d y d a c i ,  
k tórzy  n ie  przek roczy l i  35 lat  życia i p r acu j ą  
spo łe czni e ,  j a ko  czynni  k ie rownicy  ja k ic h k o l ­
w ie k  ze spo łó w  i n s t r u m e n t a l n y c h ,  przy czym 
p ie r w s z e ń s tw o  m a j ą  k a n d y d a c i  zgłoszeni  przez 
związki  lub in s ty tu c je  s po łe czne .

Na  kurs ie  w y k ł a d a n e  b ę d ą :  
d y r y g o w a n i e  o r k i e s t r ą  i c h ó r e m ,  
e l e m e n t a r n e  w i a d o m o ś c i  z teor ii  m uz y c z n e j ,  
solfeż,
in s t r u m e n t a c j a  na różne  zespoły.
Poza  t y m  s ł u c h a c z e  biorą o b o w i ą z k o w y  

udz iał  w ch ó rz e  M u z y c z n e g o  O g n i s k a  W a k a ­
c y jn e g o  oraz  w k o n f e r e n c j a c h  o pracy  s p o ­
łeczne j .

Dla s łu ch aczy  z o r g a n i z o w a n e  bę dz ie  10 
a u d y c y j  m u z y c z n y c h  w w y k o n a n i u  na j l epszy ch  
so l i s tów polsk ich ,  o raz  ork ies try  sy m fo n ic z n e j  
i ze sp o łu  k a m e r a l n e g o .  P rze w id z ia n e  są r ó w ­
nież  wieczo ry  l i t e rackie ,  o r g a n i z o w a n e  przez 
W a k a c y j n y  In s ty tu t  Sz tuki .

Kurs t r w a  5 ty go d n i  t. j. od 4.VII do  
6.VIII.1938 r.

S ł u c h a c z e  o t r z y m u j ą  n a u k ę  d a r m o ,  oraz  
m i e s z k a n i e  i u t r z y m a n i e  w i n te r n a c i e  L ic e u m  
K r z e m ie n ie ck ie g o  za o p ł a t ą  85 zł. za cały kurs.  
Prze jazd  s łu c h a c z e  op ła ca ją  sa m i  przy czym  
w d ro d z e  p o w ro tn e j  p rz y s łu g u je  zn iżka  50°/o 
na  P. K. P.

Zgłosz en ia  na  kurs  —  wraz  z w y p e ł n i o ­
n y m  k w e s t i o n a r i u s z e m  oraz  z d ek la rac j ą ,  m o ­
cą k tórej  k a n d y d a t  z o b o w i ą z u j e  się p r z y n a j ­
m n ie j  do  t rzyletniej  p racy  sp ołeczne j ,  —  n a ­
leży na d sy ła ć  do  d n ia  15 m a j a  1938 r. do  W y ­
działu Sztuki  M in is te r s t w a  W. R. i O. P., W a r ­
sz aw a,  fll. S z u c h a  25.

O przy jęc iu  na kurs  zo s ta n ą  p o w i a d o ­
mi e n i  k a n d y d a c i  do  dn ia  15.VI.1938 r.

Nacze ln ik  Wydzia łu 
(— ) Dr Wł. Zawistowski

K U R A T O R I U M  O K R Ę G U  R ów ne, d n ia  9.1 V .1938 r. 
SZ K O L N E G O  W O Ł Y Ń S K IE G O

Nr. I-O P . 6486/38.

K urs k ierow ników  am ato rsk ich  
zespo łów  instru m en ta ln y ch .

Po d a jąc  powyższy okólnik  M in is te r­
stw a, p ro szą  P .P . In sp ek to ró w  S zk o l­
nych, D yrekcje  i K ierow nictw a Szkół 
w O k ręg u  o szczegó łow e p o in fo rm o­
w anie  zain tereso w an y ch  o w arunkach  
przy jącia  i o p ro g ram ie  k u rsu , zach ę ­
cając  ich ró w n ocześn ie  do zg łaszan ia  
sią  na  kurs.

K u ra to r  O k rą g u  Szkolnego
(—)  Dr. E. N o w ick i

KWESTIONARIUSZ 
dla ubiegających się  o przyjęcie na kurs dla 
kierowników am atorskich zespołów  instrum en­

talnych w Krzemieńcu.

1) Imię  i n a z w i s k o ......................................................
2) Rok i m ie j s c e  u r o d z e n i a ....................................
3) f l d r e s :  .............................................................................
4) W y k s z t a ł c e n ie  o g ó l n e : ..........................................
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5 ) Ewentualne wykształcenie muzyczne

6) Stanowisko w z a w o d z i e : ................................ 9) Na jak ich  instrumentach gra kandydat: . .
7) Dotychczasowa praca społeczna : ..................................................................................................................
............................................................................................ Opin ia  organizacji społecznej do której kan-
............................................................................................  dydat na leży : ......................................................
8) Działalność na polu m uzycznym (uwzględ..................................................................................................

nić szerzej rodzaj, zespoły, w których kan- p)ata
dydat p r a c u j e ) ............................................... v ..

K O M U N I K A T Y
30

Polskie Tow arzystw o H istoryczne.

Kuratorium zawiadamia nauczycieli h i ­
storii, że istnieje nader pożyteczna placówka 
naukowa p.t. „Polsk ie  Towarzystwo Historycz­
ne" (Zarząd G łówny we Lwowie — U n iw er­
sytet), które skupia w sobie ogół historyków 
polskich i reprezentuje całokształt interesów 
polskiej nauki historycznej, poświęca też wiele 
uwagi sprawom nauczania historii i dokłada 
wszelkich starań, by sprawy te były jak naj­
lepiej postawione.

Pracę w tym  k ierunku rozwija w szcze­
gólności istniejąca od szeregu lat w ramach 
P. T. H. Komisja Dydaktyczna, mająca do swej 
dyspozycji specjalny organ p. t. „W iadomości 
H istoryczno-dydaktyczne” , wydawane przez Za­
rząd Gówny T-wa obok ogólnego organu, ja ­
k im  jest „K w arta ln ik  H istoryczny” . Oba te 
czasopisma pozwalają członkom T-wa u trzy­
mywać żywy kontakt zarówno z rozwojem ca­
łej nauki historycznej, jak też w szczególności 
w dziedzinie zagadnień, dotyczących nauczania 
historii w szkołach.

Za nieznaczną stosunkowo wkładką człon­
kowską w kwocie 20 zł. rocznie nabywa się 
prawo o trzym ywania obu tych czasopism, przy 
czym nadmienić trzeba, że członkami T-wa 
mogą być również zakłady szkolne i t. p. in ­
stytucje.

W aru n ki pobytu wycieczek szkolnych w sezo­
nie le tn im  w Gdyni.

Wzorem lat ubiegłych będzie Gdyński 
Związek Propagandy Turystycznej i w tym  
roku organizował ryczałtowo pobyty dla w y ­
cieczek szkolnych przybywających do Gdyni 
w sezonie letn im.

Ze względu na to, że na terenie Gdyni 
powstała ekspozytura Lig i Popierania Turystyki, 
obecnie Związek będzie organizował ryczałtowo 
pobyty dla wycieczek nie przy pomocy tech­
nicznej Wagon-Lits-Cook, jak to było w latach 
ubiegłych, lecz łącznie z Ligą Popierania T u ­
rystyki, której G. Zw. P T. jest członkiem.

Ceny ryczałtowych pobytów w tym  roku 
będą zniżone, a m ianow ic ie : pobyt jednodn io ­
wy obe jm ujący całodzienne wyżywienie, kw a­

podpis

terę z pościelą, zwiedzanie miasta oraz portu 
specjalną motorówką z przewodnikiem —  ra­
zem od osoby 3.60 zł. (poprzednio 4.30 zł.), 
pobyt dwudniowy obejmujący jak wyżej, po­
nadto wyjazd statkiem na półwysep helski tam 
i z powrotem razem 8.50 zł. (poprzednio 
9.70 zł.).

Przyjazd wycieczki szkolnej należy zgłosić 
na czas do biura Lig i Popierania Turystyk i 
w Gdyni, ul. Pierackiego 2, albo do Gdyńskiego 
Związku Propagandy Turystycznej, które to 
biuro bezinteresownie załatwia wszelkie spra­
wy dotyczące pobytu wycieczki w Gdyni i na 
wybrzeżu.

Zam knięcie zw ierzyńca żubrów w B iałow ieży.

Kierownictwo Parku Narodowego zawia­
domiło, że na podstawie zarządzenia Dyrekcji 
Naczelnej Lasów Państwowych z dnia 15.111. 
1938 r. Znak. CJb. G. 273/53, z dniem 26 marca 
1938 r. zwierzyniec żubrów w Białowieży zo­
stał zam knię ty  dla publiczności na czas n ie­
ograniczony.

31
Konkurs na stanowisko k ierow nika publ. szk. 

powszechnej.

Na zasadzie art. 11 ustawy z dnia 1 lipca 
1926 r. o stosunkach służbowych nauczycieli 
w brzmieniu obwieszczenia z dnia 9 listopada 
1932 r. (Dz. G. R. P. Nr. 104, poz. 873) Kura­
torium ogłasza konkurs na stanowisko k ie row ­
nika 5-kIasowej publicznej szkoły powszechnej 
z polskim językiem nauczania w Wierzbowcu, 
gm. Wyszogródek, pow. krzemienieckiego.

Szkoła mieści się w budynku własnym. 
Przy szkole znajduje się mieszkanie dla k ie ­
rownika, składające się z 2 pokoi i kuchni.

Kandydaci, ubiegający się o powyższe 
stanowisko, w inn i odpowiadać warunkom, prze­
w idzianym w art. 12 wyżej powołanej ustawy.

Podania należy wnosić drogą służbową 
do Pana Inspektora Szkolnego w Krzemieńcu 
w te rm in ie  czterotygodn iowym od daty uka ­
zania się niniejszego konkursu w Dzienniku 
Grzędowym Kuratorium.
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CZĘŚĆ NIECIRZĘDOWfl
Z działalności T-wa Popierania Budowy Publ. Szk. Powsz. na Wołyniu.

P rotokó ł Nr 27

z posiedzenia Zarządu W ołyńskiego Kom itetu 
Okręgowego T-wa Popierania Budowy Publicz­
nych Szkół Powszechnych, odbytego w dniu 
21 marca 1938 r. o godz. 16,30 w gm achu 
K ura to rium  Okręgu Szkolnego W ołyńskiego 

w Równem.

Obecni: PP. 1) Nacz. J. Czystowski —  Prezes,
2) Nacz. W. C. E ym ontt— Członek 

Zarządu,
3) Nacz. R. Grochowski — Członek 

Zarządu,
4) W iz .fl.S ch ó n — Członek Zarządu,
5) Rejent Z. G odlewski— Skarbnik,
6) Insp. Szkolny St. Panek— Czło­

nek Zarządu,
7) Inspektor Samorządu W o je ­

wódzkiego — Członek Zarządu.

Porządek dz ienny:

1) Sprawozdanie ze Zjazdu Delegatów 
w W arszawie w dniu 13.111.38 r.

a) sprawa V Tygodnia Szkoły Powsz.
b) k ino  szkolne wędrowne

2) Podział pożyczek i subwencji na r. 1938
3) W olne wnioski.
Na wstępie p. Inspektor St. Panek odczy­

ta ł p ro tokó ł N r 26 z dnia 10.111 b. r., k tó ry  
został p rzy ję ty bez poprawek.

Ad. ptk. 2. Przystępując do tego punktu 
p. Naczelnik J. Czystowski zaznajam ia zebra­
nych z w p ływ am i z poszczególnych Kom ite tów  
Obwodowych w Okręgu za rok 1937 wpłacone 
przez Koła i Szkoły.

1) obw. Dubno . . zł. 16.772,17
2) n Horochów . zł. 6.012,36
3) n Kostopol . . zł. 7.107,56
4) n K o w e l. . . zł. 14.236,61
5) » Krzem ieniec zł. 9.049,38
6) »» Lubom i . . zł. 5.333,72
7) >» Łuck . . . zł. 14.267,95
8) n Równe . . zł. 19.967,99
9) n Sarny . . . zł. 5.818,40

10) f f W łodzim ierz zł. 10.977,60

Zarząd Kom ite tu Okręgowego, biorąc po­
wyższe dane pod rozwagę ze szczególnym 
uwzględnieniem  m iejscowości leżących w pasie 
nadgranicznym , a to zgodnie z zaleceniem 
Zarządu G łównego w Warszawie, po dłuższej 
i ożyw ionej dyskusji zdecydował się osta­
tecznie na następujący podział pożyczek po­
m iędzy poszczególne K om ite ty  Obwodowe na

1938:
1) obwód dubieński . . zł. 33.000
2) „ horochowski . zł. 14.000
3) „ kostopolski zł. 43.500
4) „ koweiski . . zł. 40.000
5) „ krzem ieniecki zł. 21.000
6) „ lubomelski zł. 13.000
7) „ ł uck i . . . . zł. 28.000
8) „ rów ieński . . zł. 55.000
9) „ sarneński . . zł. 21.000

10) „ włodzim ierski zł. 22.000

Zarządy K om ite tów  O bwodowych w p ro ­
jekc ie  podziału pożyczek pom iędzy poszcze­
gólne gm iny  swego obwodu w inny uwzględnić 
przyznanie pożyczek na niżej podane punkty  
b udow la ne :

pow. Dubno— na budowę szkoły w Ostroż- 
cu zł. 5.000, Podzamczu zł. 5.000, W arkow i- 
czach zł. 10.000,

pow. Horochów  — na budowę szkoły w 
flleksandrów ce— gm. K is ie lin  zł. 4.000,

pow. Kostopol— na budowę szkoły w S ie­
dliszczach M .— gm. Kostopol zł. 5.000, m. Kosto­
pol zł. 5.000, gm in ie  Berezne zł. 11.500 i g m i­
nie Ludw ipo l zł. 19.000 na budowę szkół 
wyłącznie w pasie nadgranicznym ,

pow. Kowel— na budowę szkoły w Czersku 
zł. 1.000 i na budowę szkoły w Dosznie zł. 3.000, 

pow. Krzemieniec — na budowę szkoły w 
Łanowcach — zł. 4.000,

pow. Równe— Zdołbunów  — na budowę 
szkoły w m. Równem zł. 8.000 i na budowę 
szkoły w Zdo łbunow ie  zł. 5.000, gm in ie  Korzec 
zł. 5.500 i gm in ie  Chórów zł. 6.000 na budowę 
szkół jedyn ie  w pasie nadgran icznym  tych 
gm in,
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pow. S a rn y  — na bud ow ę szkoły w Biało­
wieży zł. 3.000 i Zarządowi  G m in n e m u  w Kiso- 
ryczach zł. 9.000 na budowę szkół w tej g m i ­
nie jako nagranicznej ,

pow. W łodzim ierz  — na bud ow ę szkół we 
Włodzimierzu zł. 5.000, Nowosiółkach zł. 2.000, 
Nikityczach zł. 4.000 i Mokrzcu zł. 5.000.

Jed n o c ześn ie  Zarząd Komitetu O kręg o ­
wego przyznał  jako bezzwrotne  zasiłki na zakup 
p om ocy  naukowych i sprzętu g imnas tycznego 
po zł. 100 dla każdej szkoły w nas t ępu jących 
g m i n a c h :
pow. Równe — gm.  Hoszcza zł. 1.500
pow. Zdołbunów  — gm.  Sijańce zł. 700

— gm.  Nowomal in  zł. 1.000
pow. Krzem ieniec  — gm.  Dederkały  zł. 1.200

— gm.  Łanowce zł. 1.000
— gm. Szumsk zł. 1.000
— gm.  Białozórka zł. 700

Ad. pkt. 1. P. Naczelnik  J .  Czystowski 
in formuje  zebranych,  że do końca czerwca b. r. 
muszą  być już ukoń czone  przygotowania orga­
nizacyjne do V Tygodnia  Szkoły Powszechnej .  
Materiał wartościowy zostanie rozesłany do 
Komitetów Obwodowych  w ciągu m-ca  maja,  
afisze ba rw ne  na Tydzień Szkoły wyda Zarząd 
Główny.

W czasie V Tygodnia Szkoły Powszechnej  
zos taną  ur uc homione  wędrowne kina szkolne,  
które będą wyświetlały filmy o treści naukowej  
i rozrywkowej,  a rozpoczną swą działalność 
najpierw w mias tach i mias teczkach.

Opła ty  wstępu do kina nie mogą  być 
wyższe niż 20-groszy od osoby ucznia (nicy) 

Na tym protokół  zakończono.

Za Sekretarza  
(— ) W, E ym ontt

Prezes 
(— ) J. C zystow ski

O d p i s .

P R 0 T 0 K 0 Ł

z posiedzenia Komisji Rewizyjnej Zarządu W o ­
łyńskiego Komitetu O krę go wego Towarzystwa 
Popierania  Budowy Publicznych Szkół Pow ­
szechnych,  odb ytego dnia  1 kwietnia 1938 r. 
w g m a ch u  Kurator ium Okręgu Szkolnego W o ­

łyńskiego w Równem.

Kom isja w sk ła d zie :

1) P. Feliks Turczyński — Dyrektor K.K.O. 
— Przewodniczący

2) P. Włodzimierz Buczowski  — Kierow­
nik szkoły spec.  — członek,

sprawdzi ła ks ięgowość i rachunkowość 
Zarządu Komitetu O krę gow ego  T-wa P o p ie ra ­
nia Bud ow y Publicznych Szkół Powszechnych 
w Równem za rok 1937.

Stan Kasy w dniu do konywania  rewizji 
wykazał  saldo gotówkowe 412 zł. 14 gr., na 
r-ku czekowym P. K. O. zł. 74.578,71 i na 
książeczce oszczędnościowej  P.K.O. Nr.85.628-U 
zł. 72.775,69 co s tanowi  łącznie kwotę zł. 147,766 
gr. 54. Stan ten okazał  się całkowicie zgodny 
ze s t anem  faktycznym i ks iążkowym oraz 
odnośny mi dowodami w postaci  wyciągu z k o n ­
ta czekowego,  oraz konta  na książeczce oszczęd­
nościowej P. K. O.

Komisja zbadała zamknięcia  ks iąg:  Dzien­
nik Główna oraz kontowych Komitetu na dzień 
31 grudnia 1937 roku i znalazła zapisy zgodne 
ze s t anem  rzeczywistym,  wy kazanym  w s p r a ­
wozdaniu  za rok 1937. Komisja nadto  zbadała 
na wyrywki pozycje rozchodowe i przychodowe 
za rok 1937 i stwierdziła,  że wszystkie zapisy 
zostały dok o n an e  zgodnie z odpowiednimi  do ­
kum en tam i ,  oraz usprawiedl iwione rachunkami  
i pokwitowaniami .

Wszystkie asygnowania  na budowę szkół 
były usku teczn ian e  ściśle i na podstawie  o d ­
nośnych uchwał  Zarządu Komitetu Okręgowego  
Towarzystwa.

W ślad za tym bilans zamknięcia  na 
dzień 31 grudnia 1937 roku zamknię ty  s u m ą  
1.306.697,64 ściśle odpowiada zapisom książ­
kowym oraz odźwierciadla faktyczny stan fi­
nansowy Komitetu,  Komisja zbadała  księgi m a ­
teriałów war tościowych i stwierdza należyte jej 
prowadzenie ,  jak również po zbadaniu  na w y­
rywki mater ia łów wartościowych stwierdza zgod­
ność pozostałości  ze s t anem  książkowym i fak ­
tycznym.

Komisja konstatuje,  że Zarząd go spodaru je  
bardzo oszczędnie,  co należy podkreś lić z uz­
nan iem  zwłaszcza w instytucji ,  dysponującej  
funduszami  społecznymi.

Po zapoznaniu  się j ednak  z dużą  ilością 
pracy biurowej i rachunkowej  biura, Komisja 
uważa,  że za trudnieni  dwaj pracownicy p o ­
winni o t rzymać  wynagrodzenie  przynajmniej  
w granicach m in im u m  egzystencj i ,  czyli co 
najmniej  do 150 zł. miesięcznie.

Księgowość i ra chunkow ość prowadzi  się 
wzorowo i dokładnie.

Wobec powyższego Komisja wnosi o przy­
jęcie do wiadomości  bi lansu zamknięcie  na 
rok 1937 i sprawozdania  rachunkow ego  na 
dzień 31 grudn ia  1937 roku oraz udzielenia 
Zarządowi  Komitetu Okręgowego absolutorium 
i wyrażenia pełnego uznania  za spełnienie  
bardzo donios łego i t ru dneg o  zarazem o b o ­
wiązku społecznego.

Przewodniczący Komisji Rewizyjnej 
(— ) F. Turczyński

Członek Komisji 
(—) Wł. Buczowski.
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P odziękow anie.

Zarząd  O k r ę g o w y  T ow ar zy s tw a  P o p ie r a n i a  
B u d o w y  P u b l ic zny ch  Szkół  P o w s z e c h n y c h  w y ­
raża  tą  d r o g ą  p o d z i ę k o w a n i e  dla c z ł o n k ó w —

u czes tn ik ów  T-wa w pub l ic zne j  szkole  p o w ­
s ze chne j  w O rżew ie ,  pow.  r ó w ie ń s k ie g o  za 
w p ł a c e n i e  na  k o n t o  P. K. O. T-wa Nr 67912 
z ło tych  3 i g roszy  20, u z y s k a n y c h  ze s p rz e d a ż y  
żołędzi ,  u z b i e r a n y c h  w lesie j e s ie n ią  1937 r.

MflRIfl  Ż G Ł K O S IO W fl

0  Wcłynia więź duchową z Rzeczpospolitą.

Nie m a  wśród  n as  n ikogo ,  k to  nie o r i e n ­
t o w a łb y  się,  że na  czoło z a g a d n i e ń ,  z w iązan y ch  
z t r o s k ą  o przysz łość  P ań s t w a ,  w y s u w a  się 
p r o b l e m  o b ro n n o ś c i .

Nie za w sz e  j e d n a k  p a m i ę t a m y  o ty m ,  
że o b r o n n o ś ć ,  to  i l iczna,  b i tn a  a r m ia ,  i n a l e ż y ­
te  p r z y s p o s o b ie n ie  w o j s k o w e  i o d p o w i e d n i e  
w y c h o w a n i e  f izyczne  —  ale t a k ż e  właśc iwa  
i j e dno l i ta  p o s t a w a  sp o ł e c z e ń s t w a .  Takiej  zaś 
p o s ta w y  oc z e k iw a ć  m o ż n a  j e d y n i e  od n a ro d u  
o  konsol idac j i  g łębokie j ,  o pa r te j  o war tośc i  
t rwałe ,  n i e p r z e m i j a j ą c e :  od n a r o d u  o m o c n e j  
spó jn i  ku l tura lne j ,  k tó rą  o t r z y m a ć  m o ż n a  j e d y ­
nie przez  o d p o w i e d n i e  w y c h o w a n ie .

P ro g ram ,  czyn ią c  ku l t u r ę  Polski  os ią  m a ­
te r ia łu ,  pozwol i ł  w t e n  s p o s ó b  n a d a w a ć  w y ­
c h o w a n i u  p ię tn o  w y r a ź n e  i j edno l i te .  Idea ta 
w y s t ę p u j e  w p r o g r a m a c h  ja k o  na jw ażn ie j s zy
cel  w y c h o w a w c z y :   m a  s ię  przyc zyn ia ć  do
o s i ą g n ię c ia  j e d n e g o  z na j i s to tn ie j sz ych  celów 
szkoły p o w s z e c h n e j ,  w y tw o rz e n ia  g ł ębokie j ,  za ­
s adn icze j  więzi m ię dz y  wszys tk imi  o b y w a t e l a m i  
P a ń s t w a  i wszys tk imi  jej w a r s t w a m i  s p o ł e c z ­
nymi ,  u s ta l e n ia  w s p ó ln e g o ,  j e d n o l i t e g o  p o g l ą d u  
w zakr es ie  na jba rdz ie j  za s a d n ic z y ch  p r o b l e m ó w  
życ ia  p a ń s t w o w e g o ,  w szczegól nośc i  z a g a d n i e ­
n ia  o b r o n y  t e r y t o r i u m  P a ń s t w a " ,  (p r o g r a m  
w szko łac h  pow.  I st. str. 219).
M L ' ." . ' .......................................     —

N a s t ę p n i e  pod k re ś l a  p r o g r a m  szczeg ó ln ą  
w a g ę  ta k i e g o  w y c h o w a n i a  w s t o s u n k u  do  m ł o ­
dz ieży  wie jskiej  w szkołach  I st. W rozdz ia le  
„ T e m a t y ” (str. 248) p o d a j e  e t a p y  tej  pracy,  
za c zym  z n a jd u je  sw o je  m ie js c e  kwes t i a  r e g io ­
na l iz mu  : „ . . . a b y  d z i ecko  w i e j s k i e . . .  p o z ­
n aw sz y  c h a r a k t e r y s t y c z n e  cec h y  s w e g o  ś r o d o ­
wiska  w y tw or zył o  na tej p o d s t a w i e  właśc iwy 
po gl ąd  na war tości  ku l t u r a ln e  i g o s p o d a r c z e  
wsi  i na jej rolę w życiu p a ń s t w a ”. W o s t a t ­
nich s ł ow ach  t e g o  te ks t u  m ie sz cz ą  się z a ł o ż e ­
nia,  k tóre  w os ta tn ich  czasach  zyska ły  na 
a k tu a ln o ś c i ,  a to ta kż e  w związku  z o b r o n ­
no śc ią  P ańs tw a .  P o s z c z e g ó ln e  b o w i e m  reg io ny  
Polski ,  za le żn i e  od  rodza ju  s w o ic h  bo g ac tw ,  
sp e łn i ć  m a j ą  w s t o s u n k u  do  po t r zeb  a rm i i  
s w o je  sp e c y f i c z n e  z a d a n i e  ob ro n y .

W p r z e m ó w i e n i u  P a n a  Mi nis t ra  W.R. i O.P.  
do  młodz ież y ,  w y g ł o s z o n y m  z okazj i  r o z p o c z ę ­
cia b ie ż ą c e g o  roku  sz k o ln e g o  z n a j d u j e m y :  
„Kraj  nasz  jes t  nie ty l ko  roz leg ły a le  i o s o b l i ­
wy. Po sz c z e g ó ln e  b o w i e m  je go  z ie m ie  różnią  
się zna c z n ie  m ię d z y  s o b ą  pod  w i e l o m a  w z g lę ­
d a m i .  To też  d o k o n a ć  będ z ie c ie  mus ie l i
p e w n e g o  wys i łku,  aby  na leżyc ie  p o z n a ć  swo ją  
O jc z y z n ę  i n a u c z y ć  się k o c h a ć  i c en i ć  ka żdy  
jej  z a k ą t e k  i r o z u m i e ć  je g o  z n a c z e n i e  dla życia 
i da l s z e g o  rozwoju  całości  k r a j u ”.

Nie jes t  rzeczą  n o w ą  ani  z a s a d n ic z a  n a ­
sza idea  w y c h o w a w c z a ,  ani  g łów ny  z jej c z y n ­
n i k ó w :  o p a r c i e  o ś ro dow is ko ,  reg ion  i a k t u a l ­
n o ś ć  s p o łe c z n ą ,  czy p a ń s t w o w ą ,  fl  j e d n a k
d o b r z e  s ię  s tało,  że w p la n i e  p ra c y  n a s z e g o  In­
s p e k t o r a t u  zna laz ło  s ię  ta k ie  m e m e n t o :  „ U s t a ­
le n ie  w yt ycz ny ch  k o r z y s ta n i a  z p o d r ę c z n i k ó w  
a to w związku  z p o t r z e b ą  u w z g l ę d n i a n i a  przy 
w y k o n y w a n i u  p r o g r a m u  nauki  przed  in n y m i  
t e m a t ó w  g e o g r . - h i s t ,  (hi s tor ia wła sne j  wsi, 
m ia s t a ,  r e g ionu ,  w i a d o m o ś c i  ge o g ra f ic zn e  o po- 
lu dni o w o -z a c h .  re g i o n a c h ,  n a d t o  t e m a t y  h i s to ­
ry czn e  w ią żące  Wołyń  z ca łośc ią  P a ń s t w a
P o ls k ie g o ”).

Polska  ch lubi  s ię b o g a c t w e m  i r ó ż n o r o d ­
nośc ią  e l e m e n t ó w  r e g io n a ln y c h  w swej ku l turze .  
Z u b o ż a ć  t e g o  b o g a c t w a  n ie  na le ży  —  o w s z e m ,  
na n im b u d o w a ć  t r z e b a  sp oi s to ść  i więź c a ­
łości.  J a k k o l w i e k  zaś n a j c e n n ie j s z ą  z więzi ,  
j es t  więź d u c h o w a ,  to j e d n a k  na  p o p a rc iu  przez  
ro z u m  i in te re s  m o ż e  o n a  ty lko zyskać.  S tąd  
w r e g io n a ln y c h  e l e m e n t a c h  na l eża ło b y  w yraźni e  
i m o c n o  p o d k r e ś la ć  za leżnośc i  g o s p o d a r c z e ,  
tak ie ,  k tóre  poz wolą  się s k o n k r e t y z o w a ć ,  o p rz eć  
na a k t u a l n y c h  i r ea ln yc h  pr zy k ła d a c h  i k tóre  
nie s t racą  swej  żyw otn ośc i  jut ro — któ re  są 
i s t o tn ym i  c z y n n i k a m i  rozwoju  i przyszłości  
reg io nu .

J e s z c z e  je d n o  za s łu g u je  na  u w a g ę  w m e ­
m e n t o ,  o k tó ry m  m o w a .  W y s t ę p u j e  tu po  raz 
p i e rwszy  ofic ja lne  w y różni en i e  okol ic  p o ł u d ­
n i o w o -z a c h o d n ic h  Polski  i w s kazan ie ,  by  je 
t r a k t o w a ć  wy ją t kowo.  Nauczyc ie l  wołyński  p o ­
win ien  tę  „ n o w o ś ć "  przyjąć  z a p l a u z e m .  Z ie m ie  
p o ł u d n i o w o - z a c h o d n i e ,  z w ią z a n e  z n a s z y m  ser-
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cem najdroższymi nićmi, w materiale naucza­
nia stanowią istną kopalnią drogocennych te­
matów i dają tyle możliwości, że można nimi 
operować i wówczas, gdy trzeba dziatwie dać 
przeżycia i wówczas, gdy chcemy przez jej 
umysł dojść do konkretnych i praktycznych 
wniosków.

Realizacja zagadnienia wiązi Wołynia z ca­
łością Państwa Polskiego polega na podkreśle­
niu wspólnych kart przeszłości, na poznaniu 
dokładnym swojego i innych regionów Polski, 
w konsekwencji czego nastąpuje zrozumienie 
wzajemnej zależności w dziedzinie kulturalnej 
i gospodarczej, wspólnych celów, interesów 
i zamiłowań; oraz na wprowadzeniu młodzieży 
w takim stopniu w kulturą Polski, by tego wy­
razem mógł być ustalony, na różne przejawy 
naszego życia społecznego i państwowego, 
światopogląd. Rozumiem, że ze wzglądu na 
wiek dzieci, kończących szkołą powszechną, 
„światopogląd” ten bądzie sią różnił swą for­
mą od światopoglądu dojrzałego — bądzie jed­
nak fundamentem, na którym ten dojrzały 
światopogląd stanie. „Szkoła daje swoją tra­
dycją, swoją dyscypliną, to szkoła stwarza świat, 
któremu pozostajemy wierni 1” (M. Wańkowicz).

Realizacja naszej idei pójdzie ze wzglądu 
na układ programu do Warszawy, jako stolicy 
naszego Państwa i siedziby Prezydenta.

Kierunek ku Warszawie jest współczesny 
opracowywaniu zagadnień związanych z poz­
naniem swojej miejscowości, okolicy, regionu. 
1 tego także wymaga program, jak również 
konsekwencja naszego planu, przy czym należy 
przyjąć, iż te ostatnie tematy muszą najpierw 
wystąpić od strony dziecka, potem dopiero od 
strony nauczyciela. Młodzież musi czuć zu­
pełną swobodą w swojej odrąbności, a nasze 
zasady mogą sią w niej utrwalić tylko drogą 
nataralnej i prostej asocjacji.

Nastąpnie dopiero, gdy możliwości po­
szczególnych przedmiotów otworzą nam drogą, 
przejdziemy do tematów o ziemiach południo­
wo-zachodnich. Stanie sią to wtedy, gdy geo­
grafia i historia wydzielą sią z materiału nau­
czania, jako przedmioty odrąbne, a wiąc w trze­
cim, czwartym i starszych rocznikach, oraz 
wówczas, gdy wśród innych kolej na te tematy 
nadejdzie. Można by jednakże w geografii 
przejść z Wołynia bezpośrednio w te ziemie, 
dla zaznaczenia, że zwiedzimy najpierw te 
okolice, bez których Wołyń nie mógłby sią 
obejść. Mam wrażenie, że program nas w tym 
kierunku nie krąpuje.

Masilenie pracy najwiąksze, bądzie miało 
miejsce na ostatnim roczniku szkolnym.

Skoncentruje sią praca nasza na przed­
miotach: geografii, historii, jązyku polskim. 
W tym też materiale trzeba sią zorientować

przy planowaniu pracy. Przystępując do 
tej czynności, nauczyciel zwraca sią, przede 
wszystkim do podręczników. Nasze podręcz­
niki jednak, gdy mowa o Wołyniu, nie uwzględ­
niają materiału regionalnego w takim stopniu, 
by mógł on być punktem wyjścia i dać pożą­
dane nastawienie. Przewidywał to program: 
„...książki... przeznaczone dla szkół całego ob­
szaru Polski, nie mogą w dostatecznej mierze 
uwzględniać zróżnicowanego wiejskiego ma­
teriału środowiskowego i regionalnego” , (str. 252) 
Są wiąc podręczniki pod tym wzglądem uni­
wersalne, w znaczeniu ujemnym.

Niedobrze jest, jeśli sią podręcznik wyko­
rzystuje szablonowo. F\ już całkiem źle jest, 
gdy sią tak postąpi na Wołyniu. Region nasz 
musi być nie tylko punktem wyjścia, ale ma 
otrzymać specjalne naświetlenie, a w związku 
z tym, inne tematy muszą być podane zależ­
nie od stosunku ich do zagadnienia regional­
nego. Brak odpowiednich możliwości w pod­
ręczniku nie może nas zwolnić od dążenia do 
realizacji takiego stanowiska. Trzeba wiąc so­
bie radzić, mimo że podręcznik ułożono szab­
lonowo.

Otóż w tej potrzebie przychodzi nam w su­
kurs program. zatem przy rozkładzie materia­
łu, należy z góry przewidzieć które tematy ze 
wzglądu na region i nasze założenia, trakto­
wane bądą specjalnie: rozszerzone, rozbudo­
wane, czy ograniczone; otrzymają podkreśle­
nie wyjątkowe, czy też wystarczy im opraco­
wanie przeciętne. Innymi słowy: tu, na
Wołyniu, rozbudujemy i rozszerzymy tematy, 
dotyczące Wołynia, a tematy dotyczące jego 
wiązi z Państwem i ziemiami południowo-za­
chodnimi otrzymają podkreślenie specjalne.

1 tak wśród tematów geograficznych, 
związanych z naszym zagadnieniem rozróżni­
łabym trzy grupy: 1) tematy, wynoszące tą
część Polski do wysokości świętości narodo­
wych. Przykład: Kraków — groby królów,
grób Marszałka. 2) podkreślające piękno przy­
rody i folkloru, dzieł sztuki. Przykład: góry, 
Zamek Wawelski, ołtarz Wita Stwosza, przed­
mioty podziwu cudzoziemskich turystów. 3) 
wykazujące bezcenną wartość realną. Przy­
kład: kopalnie, przemysł.

Nawiązując do tego, że młodzież musi 
zrozumieć wzajemną zależne '"  regionów, i to 
zrozumienie ma dać wzmo - ie wiązi du­
chowej, podam przykładów' r. inięcie te­
matów z grupy trzeciej. Zagac 'śn ie: „W o­
łyń bez Śląska byłby skazanj z stój i ubó­
stwo” . Rozbudowa zagadni. -rak węgla,
narządzi i maszyn rolniczyc' brak rynku 
zbytu dla wołyńskich płodów i zych. Na- 
odwrót, związek i współpraca ze Śląskiem daje 
Wołyniowi dobrobyt: narzędzia rolnicze, na-
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wozy sztuczne, podnoszą wydajność zabiegów 
ro ln iczych; zbyt płodów i ich przewóz w ym a­
gają rozbudowy dróg kom unikac ji i urządzeń 
technicznych, komunikacja  zbliża W ołyń do 
ku ltury, ku ltura daje dobrobyt (możliwość roz­
woju przemysłu rolniczego, fabrykacji prze­
tworów  mięsnych, owocowych i t. p.).

Jest przy tym  sposobność do pobudzenia 
dum y obywateli w o łyńsk ich : oto i Śląsk po­
trzebuje Wołynia. Skąd bowiem sprowadzałby 
żywność? Rozwój W ołyn ia uzależniony jest 
od tej współzależności. W razie niebezpieczeń­
stwa, Śląska bronić będziemy: i dlatego, że jest 
nasz, i dlatego, że wspólnie z nami zdo­
bywał niepodległość, i dlatego, że jest nam 
po trzebny !

Z kolei przechodzę do tematów historycz­
nych. Te, które domagają się na W ołyn iu  
specjalnego opracowania, podzie li łabym na 
grupy następujące: 1) w których W ołyń wystę­
puje jako teren działania Polski. Przykład: 
B. Chrobry ciągnął do Kijowa przez Wołyń, 
Łuck i t. d.- 2) w których W ołyń i inne ziemie 
polskie ukazują się w analogicznych sytuacjach, 
zwłaszcza, gdy dzielą niedolę: napady Tata­
rów, rozbiory i zabory. 3) które wykazują 
wspólne wysiłk i. Przykład: walki o n iepod­
ległość z udziałem Wołynia. 4) które mówią
0 wspólnym dorobku poko jowym . Przykład: 
L iceum Krzemienieckie, Ostróg n. H. w Z ło ­
tym  W ieku. 5) które zostawią rozwój W ołyn ia 
pod opieką polską a pod opieką innych. Przy­
kład : najwyższy rozwój Wołynia, zwłaszcza
miast przypada na okres Jagiellonów, po przy­
łączeniu do Polski. W czasie zaborów upada 
zupełnie. Obecnie w Polsce Odrodzonej po­
stęp ogrom ny i szybki.

Rola innych przedmiotów może być w tej 
pracy dobrze wyzyskane. A rytm etyka pozwoli 
obliczać i zestawiać ciekawe cy fry :  odległości, 
zaludnienia, cen produktów (koniecznie zgod­
nych z cenami rynkow ym i I), kosztów przewozu, 
kosztów wycieczek szkolnych i t. p.

Przyroda martwa pokaże dziatwie płody 
kopalniane i zaznajomi ją z urządzeniami fa ­
brycznym i. Zajęcia praktyczne mogą kore lo­
wać przez wyzyskiwanie regionalnych m o ty ­
wów w pracach ręcznych, przez sporządzanie 
odpowiednich ko lekcji regionalnych do w y ­
m iany, czy też w inny jeszcze sposób. Po­
dobnie, do wyzyskiwania m otywów regional­
nych mogą służyć n iektóre lekcje z ćwiczeń 
cielesnych. Na koniec pozostaje j. polski
1 śpiew, na których nastąpi ostateczne w ykoń ­
czenie zagadnień. Język polski dlatego, że 
jest przedmiotem ogniskowym i że zezwala na 
humanistyczne ujęcie poznawanych na geo­
grafii,  czy historii tematów, przez co owi z da­
lekich stron ludzie, przedstawieni w otoczeniu

swej rodziny, na tle domu, czy warsztatu, 
wzruszający nas często szlachetnym uczynkiem, 
czy dobrocią serca, stają się tutejszej dziatwie 
bliscy, podobni nieraz do ich ojców, matek 
lub krewnych.

Czytanki z książek polskich dają nauczy­
cielowi zwykle materiał już gotowy, trzeba 
ty lko  na opracowanie cyklów o ziemiach w y ­
różnionych, przewidzieć w rozkładzie więcej 
godzin lekcyjnych, by czytanki wszechstronnie 
wykorzystać, a często - gęsto uzupełniać a rty ­
kułem, z Płomyka czy fragmentem z dobrej 
książki (np. z Potopu o tym, jak  górale ślązcy 
obronil i  króla przed Szwedami). Przemawia też 
język polski do żywego umysłu dziatwy bogac­
twem form pracy: mogą dzieci pisać listy, spra­
wozdania, układać teksty ogłoszeń, przemówień, 
dialogów, inscenizacyj. Ten też przedmiot poz­
wala nauczycielowi na przeprowadzenie syntezy 
w zakresie opracowanych już skąd inąd za­
gadnień, w rodzaju np. takiego zestawienia: 
„W o łyń  a Śląsk” , przy czym również należy 
pamiętać, że od ujęcia tematu zależy reakcja 
psychiczna dziecka. A więc s formułowanie te ­
matu w sposób: „Co wiem o W ołyn iu, a co 
o Śląsku”  przyniesie efekt znacznie mniejszy, 
niż odpowiedź na temat zredagowany nastę­
pu jąco: „Rozmowa W ołyniaka ze Ślązakiem”  
— „Co działo się w towarowym  wagonie ko­
le jowym  Wołyń — Katow ice” —  „Co jaskółka- 
wędrowniczka opowiedziała małej W ołyn iance
0 śląskim mieście”  i t. d. i t. d.

Z innej strony wykorzystamy j. polski 
w kl. III tam, gdzie zastępuje on inne, niesa­
modzielne jeszcze przedmioty, „wprowadzając 
w św ia t” małe dzieciaki. W tym  to czasie, 
dzieci zasłuchane w opowieść, jak to było 
przed laty tu, gdzie teraz żyjemy, zasłuchane 
w legendy i k lechdy miejscowe, posłyszą o po­
daniach innych : Lechu, Kraku i Wandzie. Ale 
z uwagi na nasze zagadnienie, możemy im 
opowiedzieć o św. Kindze (pierścień w soli)
1 św. Jadwidze Śląskiej, nawet o dzieciach 
z Głogowa.

Śpiew postawiłam obok języka polskiego, 
ponieważ ma on dla dzieci wołyńskich spec­
jalną wym owę i przypisuję mu dużą rolę 
w uczuciowym kojarzeniu wyobrażeń. Speł­
niać więc może duże zadanie wychowawcze. 
Oba te przedmioty, mogą wyrównać wszelkie 
nierówności i chropowatości na materiale in ­
nych przedmiotów.

Bardzo ważnym czynn ik iem  w realizacji 
zagadnienia naszego, jest jeszcze atmosfera 
pracy i otoczenia, która zresztą nie ty lko  w szko­
le, ale we wszystkich dziedzinach życia decy­
duje o powodzeniu akcji. Decyduje o a tm o ­
sferze szkoły, oczywiście osoba nauczyciela 
i jego stosunek do p ra c y : aktywny, czy bierny,
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go rący ,  czy c h ło dn y,  u m i e j ę t n y ,  czy n ieu d o ln y .  
Lecz sw o je  cegiełki  w nio są  też i inn e  e l e m e n t y :  
s y m b o l e  p a ń s tw o w o ś c i  polskiej ,  na le ży tą  t r osk ą  
i p o s z a n o w a n i e m  o t o c z o n e ;  a k c e s o r ia  tak ie ,  
j a k  d o b r a n e  o d p o w i e d n i o  fryzy, obrazki  i o k a ­
zy r e g io n a ln e ,  a k t u a l n e  do  z a g a d n i e ń  nap isy  
i hasła .  „ G aze tk a  ś c i e n n a ” , m o ż e  tu być  p o ­
m o c n ą  t r zeba  ty lko sp ec ja ln ie  w yr óżni ać  w niej 
o d p o w i e d n i e  a r tyk uły  i k o r e s p o n d e n c j ę .  „ G a ­
z e t k a ” m o ż e  s ta n o w ić  j e d e n  z bardzie j  k o n ­
k r e t n y c h  w y r a z ó w  łączności ,  p o d c z a s  gd y  radio 
(jeśli j es t  w szkole)  będz ie  w y r a z e m  zbl iżenia.

P o zos t a ją  jeszcze  d o  w yk o rz y s t a n ia  o r g a ­
n izac je ,  k tóre  wie le życia w p r o w a d z a j ą  w a t ­
m o s f e r ę  s z k o l n ą :  u m o ż l iw ia ją  m łod z i eży  p rzy ­
jęc ie  bardz ie j  cz y n n e j  p os ta w y ,  s w o b o d ę  ini­
c ja tywy,  ró ż n o r o d n o ś ć  form pracy .

J e d n y m  z b a rd z o  w y m o w n y c h  w yrazów  
jednoś c i  i więzi  z i em  polsk ich ,  j e s t  a rm ia ,  
w k tóre j wsz yscy  ob y w a te le ,  bez  różnicy n a ­
rodow ośc i  i religii,  s łużą  s p ra w ie  o b r o n y  n a ­
szych  w sp ó ln y c h  d ó b r  k u l t ur a ln yc h  i m a t e r i a l ­
nych .  Z p rzeds ta w ic ie la m i  tej  armii ,  m i e j s c o ­
w ym i ,  czy za m ie js c o w y m i  n a w ią z a ł ab y  k tó ra ś  
z o rga n iz acyj  sz kolnych  kont ak t .  N a p e w n o

też  z n a j d z i e m y  s p o s o b n o ś ć  bo po d k re ś l e n i a ,  
że właśn ie  na  te re n ie  s łu żby  woj skowej  s p o t y ­
ka ją  się Woły ni acy  ze Ś l ą z a k a m i ,  K r a k o w i a ­
ka m i  i t. d. i że przez  o k r e s  w s p ó l n e g o  w w o j ­
sku  po by tu ,  za w ią zuj e  się m ię d z y  n imi  bl iska 
przy jaźń.

Również  k tó ra ś  ze sz koln ych  organizacyj  
(np.  P. C. K.) m o g ł a b y  k o n t y n u o w a ć  k o r e s p o n ­
d e n c ję ,  z a p o c z ą t k o w a n ą  na  j. po ls k im.  Bez 
n a w i ą z a n i a  i u t r z y m y w a n i a  t a k i e g o  k o n ta k tu ,  
u w a ż a m ,  że praca  nasza  by łab y  c ia łe m ,  krwi p o z ­
b a w i o n y m .  Z n a c z e n ie  k o r e s p o n d e n c j i  m i ę d z y ­
szkolne j  j es t  z n a n e  i u z n a n e ,  a w świe t le  z a ­
m ie rz e ń ,  o k tórych  m o w a ,  n a b ie r a  wy ją tk owej  
war tośc i .  K o r e s p o n d e n c j a  da d z ie c io m  m n ó ­
s two przeżyć ,  wzbudzi  n a p e w n o  wiele z a i n t e r e ­
s o w a ń  : j e d n e  b ę d ą  py ta ły  swo ich  a d r e s a t ó w  
o zabytk i ,  in ne  b ę d ą  się in fo rm ow a ły  o w a ­
runki  pracy  ojca,  n i e z n a n e g o  kolegi ,  k tóry  jest  
g ó rn ik ie m ,  in n e  b ę d ą  chc ia ły  o t r z y m a ć  jak ieś  
próbki  kopal in ,  m ine ra łó w ,  czy wyr obó w.  Roz­
b u d z o n e  z a in te r e s o w an ia  s a m e  b ę d ą  dz iec iom  
w y zna cza ły  da lsze  e t a p y  zb liżen ia i z n a j o m o ­
ści. J e s t e m  p e w n a ,  że dzieci ,  w n a tu ra ln e j  
tych  z a in te r e s o w ań  ko n se k w e n c j i ,  u p o m n ą  się 
o w yc ieczkę  na Śląsk,  do  Krakowa,  w góry.

n a b y t k i  P a ń s t w o w e j  C e n t r a l n e j  B i b l i o t e k i  P e d a g o g i t z n e j  w R ó w n e m .
Nabytki w dziale pedagogik i.

A j d u k i e w i c z  K.  L ogiczne p o d staw y  naucząn ia . W -w a,
1934. s. 79.

B a r a n o w s k i  M. P ed ag o g ik a . W yd. 12. W -w a, 1925. 
s. 131.

B a u m g a r t e n  F. O  c h a ra k te rze  i jego  ksz ta łcen iu . 
W -w a, 1937. s. 38.

B i l i ń s k i  J . N auczan ie  j. p o lsk ieg o  w niższem  g im ­
nazjum  i w yższych k lasach  szkół pow szechnych. 
P ozn ań , 1929. s. 183.

H e s s e n  S. Szkoła  i d em o k rac ja  n a  p rzełom ie . W -w a, 
1938. s. 499.

J a ś k i e w i c z  A . W spółżycie  uczniów  szko ły  pow ­
szechnej w P ia sk a ch . W -w a, 1938. s. 28.

L e ś n i e w s k a  S. H. D o k sz ta łcan ie  w ychow aw ców  za­
k ładów  opiekuńczych . W -w a, 1937. s. 42.

Ł a s i e w i c ł t a  A . P ra c a  w ychow aw cza i p ro p ag an d o w a  
w b ib ljo tece  dz iec ięce j. W -w a, 1935. s. 26.

N a w r o c z y ń s k i  B. Z asady  nauczan ia . W yd. 3. Lwów, 
b. r. s. 438.

O s t r  o w s k i J . R ea lizac ja  w ychow ania ob y w ate lsk ieg o  
w szkole. W -w a, 1938. s. 92.

P r z y c z y n k i .  P rzyczynki do dziejów  w ychow ania i o- 
św ia ty  w P o lsce . II. Lwów 1911. s. 471

S u c h o d o l s k i  B. L iceum  o g ó ln o k sz ta łcące . Lwów, 
1938. s. 56. 115

S z u r e k  J. F. P o d staw y  nauczan ia  a ry tm ety k i i g e o ­
m etrii w szk o le  pow szechnej. L ublin , 1937. s. 216.

Nabytki w innych działach.

B a d a n i a .  B ad an ia  n iedom agań  sam ochodu  i ich u su ­
n ięc ie . W -w a, b. r. s. 61. >

B a z i n  R . C h a rle s  de  F oucau ld  ex p lo ra te u r du  M aroc.
P a ris , 1921. s. 489.

B e e b e  W . G alap ag o s. W -w a, 1938. s. 348.

B e r n a c k i  L. T e a tr ,  d ra m a t i m uzyka za S tan is ław a  
A u g u s ta . T. I. II. Lwów, 1925.

B i e g e l e i s e n  L. W . W stęp  do  nauk i ekonom ii p o ­
litycznej. T. I. W -w a, 1937. s. 537.

B i r k e n m a j e r  J. B o g a ro d z ica  D ziew ica. A n aliza  t e k ­
stu  tre ś c i i form y. Lwów, b. r. s. 192.

B 1 a i z e J . L’a s t  de  d ire  d an s la  le k tu re  e t  la  rec ita tio n .
8. ed . P a r is , 1926. s. 320.

B o r o w y  W . K am ienne ręk aw iczk i. W -w a, 1932. s. 357. 

B r a h m e r  M. P e tra rk izm  w poezji po lsk ie j XVI w ie­
ku. K raków , 1927. s. 244.

B y s t r o r i  J . S. P ub liczn o ść  l ite rac k a . Lwów, 1938. s.
411.

C  a r  o L. P raw a  ekonom iczne a socjo log iczne. Lwów,
1935. s. 51.

C h ł ę d o w s k i  K. O s ta tn i W alezy u sze . W -w a, b. r. s. 
443.
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C h r z a n o w s k i  J.  M arcin  B ielsk i. W yd. 2. Lwów, 
1926. s. 351.

C u e n o t  L. La g e n ese  d es  esp eces  an im ates. 3. ed.
P a ris , 1932. s. 822.

C z a c h o w s k i  K. W acław  S ieroszew sk i. Lwów, 1938. 
s. 155.

C z e k o w s k i  F . Z arys ogólnej rachunkow ości p a ń stw o ­
wej. Lwów, 1938. s. 223.

D a s z y ń s k i  J . W ie lk i C złow iek  w rP olsce . W -w a, 1925. 
s. 40.

D o b r z y c k i  S . Z dziejów  lite ra tu ry  p o lsk ie j. K raków , 
1907. s. 303.

D r a c h  E. R e d n e r  und R ed e. B erlin , b. r. s. 240. 
D r y j s k i  A . M ózg i dusza . W -w a, 1938. s. 288. 
F e r e n c z i  J . T ru d n o śc i d em o g ra ficzn e  m ięd zy n aro d o ­

wej po lityk i spo łecznej. K r. 1934. s. 39.
F i l a r  W . K ardynał R ichelieu  i jeg o ’'d z ie ło . Lwów, b. 

r. s. 44.
F o e r s t e r  F. W . R elig je  a  k sz ta łce n ie  c h ara k te ru . P o ­

znań, 1930. s. 549.
F o r d  H . Moje życie i dz ie ło . W yd. 2. W -w a, 1925. s. 

276.
G a l i e  L. W ojciech  B ogusław ski. W -w a, 1925. s. 240. 
G ą s i e w i c z  S. T erenoznaw stw o , ka rto zn aw stw o  i z d ję ­

cia te ren u . W yd. 3. W -w a, 1931. s. 198.
G e r m a i n  L. L a faunę d e s  lacs, d e s  e ta n g s  e t  d e s  

m ara is . P a r is , 1925. s. 315.
G e r m a i n  L. L a vie d e s  anim aux a la su rface  d es  con­

tin e n ts . P a ris , 1932. s. 260.
G o e t h e  J .  W . F au st. C z. I. P rze ło ży ł W . K oście lsk i.

W -w a, 1937. s . 228.
G o l d s c h m i d t  R . D ie  L eh re  von d e r  V e re rb u n g . 3.

Aufl. B erlin , 1933. s. 216.
G u y e n o t  E. L ’h e red ite . 2. ed . P a r is , 1931. s. 470. 

H a r t l e b  K. K u ltu ra  P o lsk i. W ypisy  ź ród łow e. Lwów, 
1938. s. 349.

H e i l  H . D as L eb en  u n se re r  P fla n ze n g ese llsc h aften .
M iinchen, 1933. s. 141.

H  e i n z e A . K u ltu ra  aug u sto w sk a . Lwów, b. r. s. 176. 
H e r t  w i g  R. A b stam m u n g sleh re  und n eu ere  B iologie.

Je n a , 1927. s. 272.
J a n i k  M. H ugo  K ołłąta j. Lwów, 1913. s. 642. 
J e ż e w s k i  M. P rzen o szen ie  obrazów  na d ro d z e  e le k ­

try czn ej i te lew iz ja . Lwów, 1938. s. 104. 
K a p i t a n i a k  L. D ziałan ie  i o b sługa  m otocykla. W yd. 2.

W -w a, 1935. s. 182.
K a p i t a n i a k  L. D ziałan ie  i o bsługa  sam ochodu . W yd. 2.

W -w a, 1937. s. 175.
K a r ł o w i c z  J. Słow nik  g w a r  p o lsk ich . T. I—VI.

K raków , 1900/1911.
K a r p i ń s k i  K. S te n o g ra fia  po lska . Lwów, 1938. s. 148. 
K o t  S. R zeczp o sp o lita  P o lsk a  w l ite ra tu rz e  po litycznej 

Z achodu. K raków , 1919. s. 253.
K o t  S. W pływ  sta ro ży tn o śc i k lasycznej na teo ry e  po li­

tyczne  A n d rz e ja  F rycza  z M odrzew a. K raków , 1911. 
s. 95.

K r u s z y ń s k i  J .  ks. S tu d ia  nad  po rów naw czą  h is to rią  
re lig ji. P oznań , 1926. s. 430.

K r z e s i r i s k i  A. ks. K u ltu ra  now oczesna i jej trag izm . 
W -w a, 1934. s. 161.

K r z y ż a n o w s k i  J . W ładysław  St. R eym ot. T w órca  
i dzie ło . Lwów, 1937. s. 212.

K u c h a r s k i  E. A le k sa n d e r  F re d ro . Ż yciorys l ite rac k i 
Lwów, 1926. s. 64.

L a m  W . M alarstw o  i jego  zasady . W yd. 2. Lwów,. 
1937. s. 92.

L e  R o y  A . jjks. R e lig ia  ludów  p ierw otnych . W -w a, 
1912. s. 367.

Ł a s t o w i e c k i  A . P rom ien ie  R o en tg en a  i ich z as to ­
sow ania. Lwów, 1938. s. 88.

Ł o ś  J. G ram aty k a  po lska . C z. I. G łosow nia  h isto ry czn a .
Cz. II. S łow otw órstw o. C z. III. O d m ienn ia  (f lek ­
sja) h is to ry czn a . Lwów, 1922/27.

M a  j e w 's k  i E. K ap ita ł. W yd. 4. W -w a, 1919. s. 260.
M a j e w s k i  E . T eo rja  człow ieka i cyw ilizacji. W yd. 2.

W -w a, 1920. s. 165.
M a l i c k i  A . T ypy wsi w P o lsce . Lwów, b. r. s. 22,

M a l i s z e w s k i  E. B ib liog rafia  pam ię tn ików  po lsk ich  
i Po lsk i do ty czący ch . W -w a, 1928. s. 447.

M ł y n a r s k i  F. P ro p o rc jo n alizm  ekonom iczny. W -w a,
1937. s. 187.

M o r a w s k i  K. Rzym i narody . W -w a, 1924. s. 184.
M o r n  e t  D. H is to ire  de la c la rte  fran ęa ise . P a r is ,  

1929. s. 359.
M u c k e r m a n n  H . E ugenik . B erlin , 1934. s. 173.

M y ś l .  K a to lick a  m yśl spo łeczna. P oznań , 1938. s. 460.
N o  w a  k J. S a ty ra  p o lityczna  Sejm u C z te ro le tn ie g o . 

K raków , 1933. s. 233.

P  a w 1 u k M. M iasta  w P o lsce . Lwów, b. r. s. 40.
P i ł s u d s k i  J. P ism a  zbiorow e. T. I— X. W -w a, 1937/38.
P o t r z e b y .  G o sp o d arcze  i k u ltu ra ln e  p o trze b a  w -dztw a 

p o lesk ieg o . W -w a, 1937. s. 28.

P r a c e .  P ra c e  h is to ry czn o -lite rack ie . K sięg a  zbiorow a 
ku czci Ignacego  C h rzan o w sk ieg o . K raków , 1936. 
s. 646.

P r e n a n t  M. G eo g rap h ie  d es  anim aux. P a ris , 1933. 
s. 199.

P r ó c h n a  u W . A k u m u la to ry  sam ochodow e. W -w a, b. r. 
s. 81.

P r o c h n a u  W . E le k tro te ch n ik a  sam ochodow a. W -w a, 
b. r. s. 303.

P r z y r o d a .  W ie lk a  p rzy ro d a  ilu strow ana . T  I. Z iem ia. 
T. II. Ś w ia t roślin . T. III i IV. Ś w ia t zw ierząt. 
C złow iek. W -w a, b. r.

R a d e m a c h e r  A . R elig ja  a życie. P oznań , 1935. 
s. 222.

R a t h  L. A le k sa n d e r  B ronikow ski. Lwów, 1937. s. 223.
S a ijl 1 e n s E. T o u te  la F ran ce . P a ris , 1925. s. 448.
S c h u r e  E. W ielcy  w ta jem niczen i. W -w a, 1911. s. 316-
S k a r ż y ń s k i  W . W itam iny . Lwów, 1938. s. 64.
S m o l a r i s k i  M. P oez ja  legionów . K raków , 1912 s. 191.
S t u d i a .  S tu d ia  s ta ro p o lsk ie . K s ięg a  ku  czci A le k sa n ­

d ra  B ru ck n era . K raków , 1928. s. 793.
S z y[d e 1 s k i k  s. P o c z ą tk i ch rześc ijań stw a . W -w a, 1911. 

s. XXI, 323.
S z y j k o w s k i  M. D zieje  kom edji p o lsk ie j w zarysie . 

K raków , 1921. s. 126.
S z y j k o w s k i  M. Myśl Ja n a  J a k u b a  R o usseau  w P o l­

sce XVIII. w ieku. K raków , 1913. s. 270.
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T a g o r e  R a b i n d r a n a t h .  N acjonalizm . W -w a, 1921. 
s. 124.

T a r n o w s k i  S t. P isa rze  po lityczn i XVI, w ieku. I. I. II. 
K raków , 1886.

T e n n e r  J . P o d ręczn ik  sz tuk i czy tan ia . Lwów, 1917. 
s. 123.

T e o d o r o w i c z  J. ks. O d Jahw y  do M esjasza. Poznań , 
1936. s. 355.

T u s z y ń s k i  A . C h o ry  sam ochód. W -w a, b. r. s. 307.
T u s z y ń s k i  A . S z tu k a  k ierow an ia  sam ochodem . W -w a, 

b. r. s. 143.
T y r o w i c z  M. N arodziny  now ożytnej k u ltu ry  e u ro p e j­

sk ie j. Lwów, b. r. s. 76.
W e i n t r a u b  W . Styl Ja n a  K ochanow skiego. K raków , 

1932. s. 180.
W i e n i  e w s k i J. D laczego  uczym y się  łaciny? Lwów, 

b. r. s. 49.

W Y D A W N I C T W A  N O

W ydane n ak ładem  „P aństw ow ego W ydaw nictw a  
K siążek  Szkolnych"  we Lwowie.

Kazimierz Hartleb: Kultura Polski od zarania
dziejów  po  dni o s ta tn ie .  W ypisy źródłow e o p a trzo n e  
rycinam i. S tr . 349 +  6 nlb. C ena  zł 8.

flrtur G ó r s k i : Ku czem u  Polska  szła. W ydanie 
czw arte . 1938 r. S tr .  280. C en a  zł 5.

S te fa n  Papee: Ignacy M ościcki.  S tr. 54 +  2 nlb. 
C ena zł. 0,50.

W acław  S ie r o s z e w s k i:  J ó z e f  P iłsudski.  W yda­
nie d rug ie . S tr. 51. Z p o r tre te m  J. P iłsudsk iego . C ena 
zł 0,50.

Kazimierz C zachowski: W acław S ie r o s z e w s k i .
ży cie  i tw órczość . S tr. 152 +  2 nlb. Z p o rtre tem  W . 
S ie ro szew sk ieg o . C en a  zł 2,50.

F iuczek  M.: M aszyny e le k tr y c z n e .  Cz. II. S il­
niki asynchron iczne. S tr . 90 +  3 nlb. C ena zł 1,35.

Kazimierz Karpiński: p ro feso r Szkoły  E konom icz­
no-H andlow ej i w ykładający  w A kadem ii H an d lu  Z ag ra ­
nicznego. S ten o g ra f ia  p o lsk a  w edług  system u G abel- 
sb e rg era -P o liń sk ieg o . S tr. 146 +  2 nlb. C en a  zł 3,80.

Piotr Emil Ehrlich: Domy to w a ro w e .  P rzed­
s ięb io rstw a  w ie lo s k le p o w e .  Domy w y sy łk o w e .  Str. 
S tr. 143 +  1 nlb., 21 ilu s trac ji. C en a  zł 2,20. 

S te fa n  Górniak i L eopold  Paszek: K s ię g o w o ść  
w handlu deta l icznym . S tr. 182 +  2 nlb., tab lic  9. 
C ena  zł 2,80.

f ln tón i Tatoń i Kazimierz J a b ło w s k i : S p rzed aż  
Sklepow a. K siążka d la  sp rzed aw cy . S tr . 238, 37 fo to ­
g ra fii, 29 rysynków , 14 wzorów  listów  sprzedażow ych . 
C en a  zł 2,70.

Piotr Emil E h r ic h : Gdzie zak ład a ć  sk lep y .
Ludzie i p raca . T. II. S tr. 90, 31 tab lic . C ena  zł 1,80.

W i k t o r  J . O d D unaju  po Ja d ran . Lwów, 1938. s. 285.

W i l k o s z  W . P o d s taw y  ogólnej teo rji m nogości. W -w a, 
1925. s. 280.

W o j c i e c h o w s k i  K. Z ag ad n ien ia  spo łeczne  w p o ­
wieści po lsk iej w w. XVIII, i w po czą tk ach  w, XIX. 
Lwów, 1906. s. 35.

W r z o s  K. P iłsu d sk i i P iłsudczycy . W -w a, 1936. s. 231 *

W r z o s e k  A. Ję d rze j Ś n iad eck i. Ż yciorys i ro zb ió r 
pism . T. 1, 11. K raków , 1910.

Z d z i e c h o w s k i  J. M it z ło te j w aluty. W -w a, 1937. 
s. 325.

Z i s c h k a  A. N auka  łam ie m onopole. Lwów, 1937. s. 328.

Z y c h  S. E m ig rac ja  po lska . Lwów, b. r. s. 34.

Z e b r o w s k i  W . L ite ra tu ra  ośw iecen ia  w Po lsce  XV111 
w ieku. Lwów, b. r. s. 63.

W E  I N A D E S Ł A N E .
Ludwik T yrowicz: L iternictw o w  reklamie.  

Str. 112. C ena  zł 2,50.

Feliks B u r d e c k i : Walka o a to m . B ib lio tek a  
F izyczna. Tom  4. S tr . 110 +  2 nlb. C en a  zł. 1,80.

Zuzanna R a b s k a : M łodość  w n iew oli .  K artk i 
z pam ię tn ik a  uczennicy  ta jne j pensji. W ydanie  nowe.
S tr. 134 +  1 nlb , 10 ilustracji. C en a  zł 2,80.

S. Barbara Żullńska C. R .: Dla Ciebie Polsko.
O b razk i z życia T ad eu sza  Ż u lińsk iego  (R om ana B ursk iego). 
S tr. 82 +  1 nlb., 7 ilu strac ji. C ena  zł 1,30.

Prawo S zk ó ł P ryw atnych  O p ra co w a li: D r
Z ygm unt K w iatkow ski, N acze ln ik  W ydziału  P raw n eg o  Min. 
W . R. i O. P. i L udw ik E ck e rt, M in isteria lny  W izy ta to r 
Szkół. Z b iór p rzep isów  w zak re s ie  ad m in istrac ji szk o l­
n ictw a. Tom  III. W ydaw nictw o zalecone p rzez  M in iste r­
stw o W .R. i O .P . do uży tku  w ładz szkolnych  (II S. 5636/37). 
S tr. 375 +  1 nlb. C ena  zł 5.

Pieśni H istoryczne  w o p racow an iu  fo r te p ia n o ­
w y m  K orneliusza B rz o z o w sk ieg o  S tr . 33 +  1 nlb.
C ena  zł 0,80.

Julia D u s z y ń s k a : Szarusla. Ilu strac je  oraz
ok ład k a  dw ubarw na W łodzim ierza  B artoszew icza . S tr. 
54 +  1 nlb. C ena  zł 2.

Ewa S z e lb u r g -Z a r e m b in a :  Najmilsi. W ydanie  
d ru g ie . Ilu strac je  oraz  ok ład k a  tró jb a rw n a  W andy Za- 
w idzkiej. S tr. 118 +  1 nlb. C en a  zł 3.

W ydaw nictw a  „ K siążn icy- A tla s”
Lwów— W arszaw a.

J. W ąsow icz  i fl. Zlerhoffer: Ś w ia t  w  cyfrach.
Rocznik sta tystyczny . Rok 1938. S tr. 72. Zł 3,80.

B. S u c h o d o ls k i : Liceum o g ó ln o k sz ta łcą c e .
(W sp ó łp raca  Domu i Szkoły w D ziale W ych. M odz. Z. 17). 
S tr . 56. Zł 1,20.
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Z. N ałk ow sk a: Niedobra m iłość. W ydanie 111. 
S tr. 255. Zł 6,—.

„ P rz y ro d a  i T e c h n ik a "  czasop ism o  pośw ięcone p o ­

pu laryzacji nauk p rzy rodn iczych  i techn iczn y ch  pod r e ­

dak cją  Dr. A nny  d ’A b a n co u rt K oczw arow ej. P re n u m era ta  

ro czn a  zł. 10.

Erazm M ajew sk i: W otchłaniach czasu. Nowe 
w ydanie P ro fe so ra  P rzed p o to p o w icza  z p rzedm ow ą D r 
A dam a Ł uniew skiego . Ilu strow ane. In sty tu t W ydaw niczy 
„B ib lio tek a  P o lsk a ”. W arszaw a, 1938 r. 8° duża. S tr. 286.

K o m u n i k a t  Admin i s t ra c j i  Dz i e n n ik a  G r z ę d o w e g o .

C elem  u n ikn ięc ia  w s t rz y m a n ia  lu b  o p ó ź n ie n ia  w y sy łek  D z ienn ika  U rz ę d o w e g o ,  jak  rów n ież
u n ik n ięc ia  n ie p o trz e b n e j  k o re sp o n d en c j i ,  u p ra s z a  się o p rz e s t rz e g a n ie  n a s tę p u ją c y c h  za sad  :

1) P r e n u m e r a ta  w in n a  b y ć  zg ło szo n a  i o p ła c o n a  najpóźnie j na  jeden  m iesiąc  p rz e d  r o z ­
poczęc iem  k a ż d e g o  p ó łro cza  t. j. d o  d n ia  1 cze rw ca  i 1 g ru d n ia  k a ż d e g o  roku .

2) R ek lam ac je  z p o w o d u  n ie o t rz y m a n ia  p o szczeg ó ln y ch  n u m e ró w  D z ien n ik a  U rz ę d o w e g o  
na leży  w nos ić  d o  w ła śc iw y ch  u rz ę d ó w  p o c z to w y c h  a nie d o  A d m in is t ra c j i  D z ien n ik a  
U rz ę d o w e g o .

3) P r e n u m e r a ta ,  k tó ra  w yn o s i  roczn ie  6 zł. a pó łro czn ie  3 zł., w in n a  być  w p ła c a n a  n a  k o n to  
cz ek o w e  w  P. K. O . N r 30365 lub  w A d m in is trac j i  D z ie n n ik a  U rz ę d o w e g o  (K u ra to r iu m  
O k rę g u  S z k o ln e g o  W o ły ń sk ie g o  w  R ów nem ). N a  o d w ro tn e j  s t ro n ie  b la n k ie tu  n a d a w c z e g o  
należy  b e z w g lę d n ie  p o d a ć  ty tu ł  w p ła ty .  N o ta tk a  ta k a  nie p o d le g a  op łac ie  pocz tow ej.

4) K o m p le ty  D z ien n ik a  U rz ę d o w e g o  z la t  u b ieg łych  lub  p o szczeg ó ln e  e g z e m p la rze  m ożna 
n a b y ć  po  u p rz e d n im  u iszczeniu  n a leżnośc i  w kw oc ie  6 zł. za k o m p le t  ro czn ika  
a 70 g r .  za poszczeg ó ln y  eg zem p la rz .  N r N r  5 z 1928 ro k u ,  1, 2, 3 i 4 z 1929 roku , 
8 z 1931 o raz  1 z 1932 r. są  już ca łk o w ic ie  w y cze rp an e .

P r e n u m e r a t a  ro c z n a  zł. 6, p ó ł ro c z n a  zł. 3. Nr p o je d y n c zy  60 gr. K onto  P. K. O . Nr. 30.365.

A d r e s  R edakc ji  i A d m in i s t r a c j i : RÓW NE W OŁYŃSKIE, KURATORIUM.

D ru k a rn ia  S a m o rz ą d o w a  w R ów nem , ul. 13 D yw izii 3, te l .  164.

T. Żeleński (Boy): M arysieńka Sobieska. S tr. 
366. Zł. 10,— .

Z. Nałkowska : Dom kobiet. S tr. 142. Zł. 6,—.
S z tu k a  scen iczna.

Z. Nałkowska: Choucas. P ow ieść  in te rn ac jo n aln a . 
W ydanie  d ru g ie . S tr. 211. Zł 4,50.

M. Lulofs : Guma .. Guma... Pow ieść z S um atry .
S tr. 438. Zł 11,50.

Z. Nałkowska : Charaktery. W ydanie d rug ie .
S tr. 82. Zł. 4 . - .


